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W Warszawie trwają obrady
V Zjazdu ZMS, pierwszego z

przewidzianych na najbliższy
okres zjazdów organizacji mło
dzieżowych naszego kraju,
które pragną powołać do życia
Federację Socjalistycznych
Związków Młodzieży Polskiej.

Dziś przed południem dele
gaci na V Zjazd ZMS udali się

I Wietnamu
Przedstawiciele USA, DRW,

TRR RWP i Sajgónu- w komisji
wojskowej podpisali dziś apel do
dowódców wojskowych wszyst
kich stroń, domagając się prze
strzegania porozumienia o za
przestaniu ognia.

Dokument ten został zapropo
nowany przez TRR RWP i zre
dagowany przez delegację DRW.
—------------------------ - ----------- —

Wystawa polskiej sztuki

w Brasilii
W Brasilii otwarto wystawę

polskiej sztuki. Obejmuje ona

eksponaty obrazujące życie i
twórczość Fryderyka Chopina,
reprodukcje malarstwa polskiego
z XIX i XX wieku, znaczki
pocztowe o tematyce kulturalnej
itp.

Wystawa wzbudziła duże zain
teresowanie mieszkańców stolicy
Brazylii.

Księżycowy
„pomarańczowy piasek"
liczy 4 mld kit

1»OWY JORK
' Uczeni amerykańscy pp dokła

dnej analizie próbek ,,pomarań
czowego piasku”, znalezionego
na Księżycu przez ostatnią wy
prawę „Apollo” orzekli, iż po
chodzi on sprzed prawie 4 mld
lat.

Znalezisko to potwierdza hi
potezę, iż Księżyc od dawna jest
„geolgicznie martwy”.

J. Staszewski

prezesem ZKP
16 bm. zakończył się w War

szawie XVII Walny Zjazd Związ
ku Kompozytorów Polskich.

Wiele spośród poruszonych w

dyskusji problemów i zgłoszo
nych postulatów znalazło odbicie
w uchwalonych wnioskach. Po
stanowiono m. in. zaapelować do
kierowników placówek i insty
tucji muzycznych o częstsże wy
konywanie utworów współczes
nej muzyki polskiej.

. Zjazd ZKP zakończył się wy
borem nowych władz Związku.
Prezesem wybrano muzykologa
dr Jana Stęszewskiego, wicepre
zesami zostali: Florian Dąbrow
ski, i Witold Lutosławski, a se
kretarzem generalnym — Wła
dysław Słowiński.

na robocze spotkania z kierow
nictwami kilkunastu resortów
oraz centralnych instytucji
społeczno - gospodarczych. W
godzinach południowych Zjazd
kontynuuje dyskusję plenarną.

Zjazd ZMS poprzedziła wie
lomiesięczna kampania spra
wozdawczo-wyborcza 1 dziś
ponad 1000 delegatów, repre
zentujących blisko 1,3 min
członków debatuje o przyszło
ści, o rozwoju kraju i roli
młodego pokolenia w dziele
budownictwa socjalistycznego.

W sali kongresowej PKiN,
w uroczystym otwarciu Zjazdu
wzięli udział członkowie kie
rownictwa partii i państwa:
Piotr Jaroszewicz, W. Kruczek,
St. Kowalczyk, J. Szydlak, Z.
Zandarowski oraz przewodni
czący OK FJN — J. Groszkow-
skl. Serdefeżńą owację zgoto
wano też goszczącym na Zjeź-
dzie rodzicom J. Krasickiego
i A. Kowalskiego — pierw
szych przywódców socjali
stycznego ruchu młodzieżowe
go w naszym kraju a także de

Śmierć płk Caamano Dew

w Dominikanie
Sekretariat dominikańskich

zbrojnych poinfdrmowął, że

wyniku zbrojnego starcia mię
dzy żołnierzami, a grupą nie zi
dentyfikowanych partyzantów,
poniósł śmierć przywódca tej
grupy, b. pułkownik F, A. Caa
mano Deno. W starciu zginęło
także dwóch partyzantów.

---- —---------------------- -------- -

Wśród największych producentów na świecie
-------;--------------------------------- -

—,-----------------

Rocznie z „HCP“
milion KM

Barierę 1 miliona koni me
chanicznych, wyprodukowa
nych W ciągu jednego roku,
przekroczyły po raz pierwszy
w swych dziejach Zakłady „H.
Cegielski” w Poznaniu.

Ogólnopolska
Zimowa Giełda Piosenki

Studenckiej
Stolica polskiej piosenki — O-

pole, w dniach 16—18 bm. jest
również stolicą piosenki studenci-

kiej. Trwa tu IX Ogólnopolska
Zimowa Giełda Piosenki Stu
denckiej.

Odbędzie się również kilka im
prez towarzyszących z udziałem
m. iń. zeępołu „Anawa” oraz

Teatru. „STU”, z Krakowa.

Czy odnajdą
rozbitków ?

Około 40 statków, jednostek
straży przybrzeżnej oraz samolo
ty amerykańskie i brytyjskie na
dal poszukują 10 rozbitków is
landzkiego statku rybackiego,
Który W ubiegłą niedzielę zato
nął podczas sztormu na południe
od Islandii. *

Rozbitkowie, Wśród których
jest kobieta, zdołali przesiąść się
na dwie łódżie ratunkowe. Po
szukiwania utrudnia. gwałtowna
śnieżyca,. . . <

r1

legatom SFMD oraz organiza
cji młodzieżowych ZSRR,
CSRS i NRD.

Po otwarciu Zjazdu przez
przewodniczącego ZG ZMS —

B. Waligórskiego, głos zabrał
J. Szydlak, przekazując ucze
stnikom, w imieniu Komitetu
Centralnego PZPR i I sekreta
rza KC — E. Gierka, serdecz
ne pozdrowienia i życzenia o-

wocnych obrad.

Gorącymi oklaskami podzię
kowali zebrani J. Szydlakowi

(Dokończenie na str. 2)
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Ogólna moc spalinowych sil
ników '

okrętowych i kolejo
wych, wyprodukowanych w

1972 r. osiągnęła 1.005.762 KM
Stawia to Zakłady „Cegielskie
go” w rzędzie największych
producentów silników wysoko
prężnych w święcie.

Warto dodać, że rozpoczęta
w 1958 r. produkcja silników
stanowi obecnie podstawowy
dział wytwórczości „HCP”.
Składają się nań wysoprężne
silniki okrętowe głównego na
pędu, silniki pomocnicze i a-

gregatowe oraz silniki kolejo
we, przeznaczone do napędu
budowanych w kraju lokomo
tyw liniowych i manewro
wych. Część tych silników
montowana jest do lokomotyw
liniowych (1700 KM), produ
kowanych również w „HCP”.

W BUNDESTAGU zakończy
ła się debata na temat projek
tów pstaw (pierwsze czytanfe)
ratyfikacyjnych' do układu o

podstawach stosunków między
NRD i NRF orazo przystąpie
niu NRF do ONZ. Projekt u-

stawy ratyfikacyjnej odesłano
do kompetentnych komisji par
lamentarnych.

WOJSKOWY sąd apelacyjny
USA utrzymał w mocy wyrok
na porucznika W. Calleya, od
powiedzialnego za wymordowa
nie cywilnych mieszkańców
połiidniowowietnamskiej wio
ski My Lal. Został on skazany
na 20 lat ciężkich robót.

W JORDANII, 16 bm., zosta
ła udaremniona próba zama
chu stanu. W Ammanie prze
prowadzono aresztowania wśród
Palestyńczyków.

Dziś w Krakowie premiera
filmu «Kopemik»

Patent nr 66483

Amortyzator
do pasów
bezpieczeństwa

W Urzędzie Patentowym za
rejestrowano pod nr 66483 wy
nalazek, który ppwinjen zainte
resować '

krajowych producen
tów pasów bezpieczeństwa w

samochodach. Jego autorem jest
Mieczysław Jelonek z Wrocła
wia. Jego pomysł to urządzenie
do jednokierunkowej, automaty
cznej amortyzacji, sprzężone z

pasem bezpieczeństwa i zamo
cowane z tylnej strony oparcia
siedzenia lub poza nim. W przy
padku czołowego zderzenia, u-

rządzenie skutecznie zabezpie
cza przed pęknięciem kręgosłu
pa Jub złamaniem klatki pier
siowej. Jak wiadomo, te Wła
śnie urazy są najczęstsze w przy
padku stosowania znanych, szty
wno mocujących samochodowych
pasów bezpieczeństwa.

UTRO pogodą w rejonie
I Krakowa kształtować się
I będzie na skraju niżu.
I Zachmurzenie Zmienne,
I możliwość słabych prze-
I lotnych' opadów śniegu.

^8 Wiatry pólnocno-zachod-
nie ‘ 4—S m 'sek. Tempera

tura dniem od zera do plus t

st., nocą od zćra do minus
3st.C.

Uroczysta sesja Rady Na
rodowej m. Krakowa i Kra
kowskiego Komitetu Frontu
Jedności Narodu zainauguruje
w poniedziałek rano miejskie
obchody 500 rocznicy urodzin
Mikołaja Kopernika. Przed
stawiciele władz i organizacji
społecznych oraz Senatu UJ
złożą potęm. pod pomnikiem
M. Kopernika wieńce i wią-
zanki \ kwiatów. W południe
odbędzie się akademia w U-
.nityerśjftecie y Jagiellońskim
ppś^ięcbna najwybitniejsże-
mu wychowankowi uczelni.
Wieczorem ó godz. 19.30 roz
legną się tąny dzwonu Zyg
munta głosząc chwałę wiel
kiego uczonego. W wawelskiej
Sali Senatorskiej odbędzie się
koncert ku czci Mikołaja Ko
pernika.
■We wtorek studenci kra
kowscy zapraszają do hali
„Wisły” na galowy koncert
dedykowany „żakowi Koper
nikowi”, a W Bibliotece Ja
giellońskiej v otwarta zostanie
wystawa pt. „Życie i twór
czość M. Kopernika”. Kolejne
wystawy — „Kopernik w li
teraturze pięknej” (Miejska
Biblioteka Publiczna) i pa

Dziś na seansie o godz. 19.38
w kinie „Kijów” publiczność
krakowska spotka się z twórca
mi 1 realizatorami filmu pt.
„Kopernik”. Na premierze o-

becni będą: reżyserzy Ewa i
Czesław . Petelsoy, scenarzysta
Jerzy Brosżkiewicz, operator
Stefan Matyaszkięwicz, kierow
nik produkcji Wiesław Grzel-

cząk, oraz aktorzy: Andrzej Ko
piczyński (na Zdjęciu w roli
Kopernika), Marla Nowotarska,
Leopold Nowak oraz Franciszek

Targowski.

Świecenie nieba po zachodzie
Słbńea jest na Księżycu 10 do 15

razy silniejsze niż na Ziemi. Ten

nieoczekiwany fakt stwierdzono
źa pomocą astrofotomętru — a-

paratu znajdującego się na ra
dzieckim „Łunochodzie-2”. Apa
rat został skonstruowany przez
uczonych Krymskiego Obserwa
torium Astrofizycznego. Oni też

opracowali dane przekazane
przez aparaturę z Księżyca.

’ Dane te świadczą o tym, że

Księżyc otoczony jest swego ro
dzaju „atmosferą”, składającą
się z mikroskopijnych pyłków —

powiedział dyrektor Krymskiego
Obserwatorium, ’ prof. A. Sie-

Wiernyj. 'Nie wyklucza się jed
nak, iż przyczyna tak wielkiej
jasności nocnego nieba na Księ
życu jest inna. ,

miątek kępernikowskleh („Ce
pelia”, Rynek 7) otwarte będą
w środę 21 lutego. W tym też
dniu harcerze krakowscy w

trakcię Harcerskiego Raportu
Kopernikowi podsumują swój
udział w akcji „Frombork".

Dodajmy, że na czas „Ty
godnia Kopernikowskiego”
stanie na Rynku Gł. potężna
kompozycja przestrzenna 'Wy
konana przez „Mostostal”, a

w witrynach sklepów wokół
Rynk(i zostaną zorganizowane
małe ekspozycje m. in. ó Ko
perniku w. filatelistyce i nu
mizmatyce, książek o Kosmo-
sie i uczonym, medali 'koper*
nikowskich.

Przewodniczący Rady Państwa

H. Jabłoński
udał się do Syrii

Przewodniczący' Rady Pań
stwa — Henryk Jabłoński z

małżonką, udał się dziś rano

z oficjalną wizytą do Arabskiej
Republiki Syryjskiej, na za
proszenie prezydenta Hafeza
al-Asada. Towarzyszy mu gru
pa osobistości polskiego . ż^cia

politycznego i gospodarczego.
Wizyta przyczyni się do dal

szego • zacieśnienia- naszych
przyjaznych stosunków z Sy
rią, będzie również okazją do

wymiany poglądów obu mężów
stanu na aktualne problemy
międzynarodowe.

Coraz więcej gości
w Zakopanem

Po 4 dniach halnego wiatru,
16 bm. zaczął w Tatrach padać
gęsty śnieg.

Pod Giewontem zapełniają się
domy FWP i branżowe pensjo
naty oraz domy wypoczynkowe.
W mieście i jego najbliższej oko
licy przebywa około 25 tys. osób

przyjezdnych.
W Zakopanem znajdują się-też

liczne grupy turystów z NRD, a

także goście ze Szwecji, Francji,
Anglii i NRF.

Najstarsza I najmłodsza

pod opieką X ŁO

Jak już pisaliśmy, uczennice

klasy I g X Liceum Ogólnokszt.
przy ul. Wróblewskiego posta
nowiły włączyć się do Banku
Ludzkich Serc. Dwie uczennice

tej klasy odwiedzają już 92-let-
nią panią Helenę B., a ostatnio

przystąpiło do działania ich pięć
koleżanek. Małgorzata Kalczyń
ska, Ewa Macuda, Marta Pen-

dlowska, Zofia Wacławik i Da
nuta Wnęk chodzą teraz eó-
dziennie — na zmianę — do

18-letniej Bożeny B., która ze

względu na bardzo poważne
schorzenie (niedowład nó*7 nie
może uczęszczać do szkoły śred
niej. Bożena przez większą część
dnia pozostaje sama w mieszka
niu (matka pracuje zawodowo)
i właśnie w tym czasie dziew
częta przychodzą ją odwiedzać,
pomagając jednocześnie w sa
modzielnej nauce.

Przypadkowo złożyło się, że

spośród wszystkich osób obję
tych do tej pory młodzieżową o-

pieką Banku Ludzkich Serc —

najstarszą i najmłodszą zajmują
się uczennice klasy Ig X Liceum.

(!ov)
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PosiedzenieIł

V

16 bm. odbyło ^się posiedzenie
Rady Ministrów, na którym o-

ceniono przebieg re Rlizacji zadań
Narodowego Planu <.Gospodarcze
go w, 1973 r. \ -

Materiały i oceny przedstawio
ne na posiedzeniu wskuzują na
— ogólnie blorąc pomyślny te-

goroczrfy start. Jednakże t^ówno-
cześniedają o sobie znać nieko
rzystne zjawiska, którym traeba

zdecydowanie przeciwdsśiałaić. J>o
takich należy .przede wszystkim
kompleks spraw dotyczących \zĄ-
trudnienia, dyscypliny pracy o-

raz tempa wzrostu wydajnośbii
pracy. W związku t tym Radai
Ministrów rozpatrzyła projekt
uchwały, która ma na cetu po
prawę dyscypliny pracy, w uspo->
łecźnionych Zakładach. i

Dużo uwagi poświęcono przy-fl
gotowaniom rolnictwa do; akcjjf
wiosennej —• także terminowej!
realizacji dostaw rynkowych-.

Rada Ministrów rozpatrzyła
kilka ustaw, a mianowicie: pro
jekt ustawy o zagospodarowaniu
lasów nie stanowiących własno
ści państwa; projekt ustawy »

zmianie1 ustawy o hodowli, o-

chronię zwierząt łownych i pra
wie łowieckim. Intencją propo
nowanych rozwiązań jest m. in.

poprawa stanu zagospodarować
nią łowieckiego lasu, wzmożenie,
ochrony zasiewów i zmniejsze-i
nie rozmiaru szkód łoWieckichł1

projekt ustawy o zmianie prze
pisów dotyczących stopni nauko
wych i tytułów naukowych oraz

przepisów dotyczących organiza
cji instytutów naukowo-badaw
czych: Przewiduje bn zapewnie
ni* jednolitej polityki rozwoju

kadr riaukowych oraz stworzenie
jednolitych ocen kwalifikacji
^pracowników naukowych.
.■■ —o—

• I
Rada Ministrów Wyraziła po-

dziękowrinie za dotychczasową
działalność Franciszkowi Szczer-
balowi — przewodniczącemu
Prezydium WEN w Poznaniu, w

związku z Jego odejściem, na

własną’ prośbę, na emeryturę I

poświęcaniem się pracom spo
łecznym. Rada Ministrów za
twierdza* wybór Tadeusza Grab
skiego nsę stanowisko przewodni
czącego Itrezydium WRN w Po
znaniu. ’

W WARSZAWIE zawieszona
została 16 bm. pierwsza wiecha
na Zamku Królewskim. Ozna
cza ona zakończenie budowy
Skrzydła gotyckiego. Obecnie
„Mostostal” przystąpi! do mon
towania konstrukcji dachowej
tego skrzydła. Wczoraj na po
siedzeniu plenarnym członków
Obywatelskiego Komitetu Od
budowy Zamku, przedstawiciel
załogi generalnego wykonawcy

— Pracowni Konserwacji Za
bytków — złożył zobowiązanie,
że kompletnie wyposażony Za
mek udostępniony zostanie
społeczeństwu w 1978 r. Na pla
cu odbudowy pracowało społe
cznie 44,5 tys. osób. Na konto
odbudowy wpłacono 211 min zł
oraz 190 tys. dolarów.

DO JAPONII 1 USA Udała się
18 bm. polska delegacja prze
mysłowo-handlowa pod prze
wodnictwem ministra przemy
słu ciężkiego — Wl. Łejczaka.

V Zjazd Związku Młodzieży Socjalistycznej

J.
u-

poszukuje i--

dziewezynek
w wieku ł—-8 lat Kierow
nictwo Produkcji Filmu

„Bułeczka”, WROCŁAW,
ul. WYSTAWOWA nr 1.

Kandydatki proszone są
o osobiste zgłoszenie się
w towarzystwie opiekuna,
ze swoimi .fotografiami, w

środę 21 lutego, o godz. 16
w lokalu Zespołu Pleśń!
t Tańca „Krakowiacy1

w Krakowie,
ul. MEISEŁSA 18.

Do głównych ról
w FILMIE „BUŁECZKA”.

k Miejskie Biuro Projektów
poszerza współpracę z instytucjami
\arlysiycziljffli, projektowymi i wykonawczymi

> Celem podniesienia jakości iji
ntowóczesńości rozwfiązań. pro
jektowych onaz Usprawnienia
procesów inwestycyjnych — za-

Wtorta została wczoraj umowa o-

współpracy po^niędży Miejskim
uHurein Projektlów w Krakowie!
a innymi jednostkami projekto-'
Wania i wykonawstwa inwesty
cji jak też instytucjami nauko-

1 wiymi.
'

W ramach tej tąmowy z Miej--
s£.\lh Biurem Projektów współ-'
działać będą: -

Akademią Sziuk Pięknych
w zakresie zachowa1 nia i rekon
strukcji zabytkowych zespołów
tirbaiftistyczno - ńijehitektonicz^i
nych m. Krakowa, w oparciu 0/
prące'badaWczo-natifkoWe i prźyj
szerokim uwzglę<3rti|eniu szkole-j
nia kadry specjalistów;

■ Zarząd Okręgu*, Związku!
Polskich AtiyślóW < Plastyków
ptzy peWal&yżMJi: żafeytkoWyćłli
zespołów ’ urbanistycznych, ze|

'kżćŻ&gffthyni’uWZględnlfenlemi
Starego Miasta w Krakowie oraz;
dła Wprowadzania wspńłczesne-i

■go' charakteru i wystroju pla-<
stycznego w nowo powstających!
zespołach urbanistycznych;

■ 'Kombinat Kamienia Budo-

wlanego „Kombud” dla rozwią
zywania projektów specjali
stycznych w zakresie wystroju
obiektów tak zabytkowych, jak
1 nowoczesnych, jeśli chodzi o

roboty kamieniarskie;
■ Biuro Studiów i Projektów

Łączności dla projektowania u-

rządzeń łączności, które zlecane
będą do Miejskiego Biura Pro
jektów;

B Przedsiębiorstwo Instalacji
Przemysłowych „Instal" dla ści
słego koordynowania prac pro
jektowych, wykonywanych przez
MBP, jako koordynatora pro
jektowania sieci ciepłowniczej
na terenie miasta i prac wy
konawczych, których general
nym realizatorem jest właśnie

„Instal’’. (bp)

(Omówienie)
Związek wasz — powiedział

Szydlak — coraz skuteczniej
ózestniczy w wychowywaniu mło
dych Polaków na ludzi świa
tłych i nowoczesnych, rozumie
jących i umiejących interpreto
wać prawidłowości rozwoju dzi
siejszego świata. Jest rzeczą na
turalną, że młodzi ludzie szuka
jący swego .miejsca w życiu
zwracają się ku problemom ide
ologii, która porządkuje obraz
świata, tworzy kryteria ocen i

system wartości, kształtuje prze
konania 1 postawy. W świecie
socjalizmu kształt życia społecz
nego Określa człowiekowi ideolo
gia dająca jedność myślom,
stwarzająca perspektywę lepsze
go jutra i przekonanie o słusz
ności obranej drogi.

W kształtowaniu dojrzałego
społeczeństwa 'socjalistycznego
ważną rolę odgrywa podstawo
wa komórka społeczna — rodzi
na. Partia nasza — podkreślił J.
Szydlak — przywiązuje wielką
wagę do tego, aby każda polska
rodzina, w szczególności zaś mło
da mogła optymalnie wypełniać
swoje funkcje społeczne, a głó
wnie zaś wychowywać potom-

stwo na ludzi prawych, dobrze

przygotowanych do życia i pra
cy w. warunkach rozwiniętego
socjalizmu.

W okresie od poprzedniego
Zjazdu waszej organizacji — po
wiedział na zakończenie J. Szy-

(Omówienie)
B. Waligórski podkreślił, lż

źródłem siły i skuteczności
działania ZMS-owców jest
program partii, jej ideologia i

rewolucyjne tradycje, a pragnie
niem członków Związku jest jak
najlepsze służenie sprawie dal
szego rozwoju socjalistycznej
Ojczyzny.

W toku przedzjazdowej dysku
sji członkowie ZMS dowiedli, że

nauczyli się krytycznie oceniać
samych siebie, stawiać coraz

ambitniejsze zadania, udowod
nili, iż stać ich na więcej.
Stwierdzenie to stało się podsta
wą do konkretyzacji dalszych
zamierzeń członków ZMS, które
wiązać się będą z jeszcze bar-

Aktywna działalność
krakowskich delegatów
(Dokontzenie ze str. 1)

wysoką ocenę ich pracy i
U-

Katastrofa kolejowa
pod Atenami

W wyniku katastrofy kolejo
wej pod Atenami, 16 bm. wie
czorem 12 ósób poniosło
śmierć, a 20 zostało rannych.

Trwa akcja ratunkowa.
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niedzieli...
Francja 'Wyborami.

Zgodnie z obowiązującą w

tym kraju procedurą wy
borczą Francuzi glosować bę
dą w dwóch turach, tym r>-‘
ź*m w dniach 4 i u mafea.
w pierwszej turze zwyciężą
et kandydaci, którzy zdołają
zgromadzić bezwzględną więk
szość głosów, do drugiej na
tomiast przejdą cl, którzy nie
uzyskali pozytywnych wyni
ków; w drugim glosowaniu
będą muslell uzyskać więk
szość względną. W sumie jno ■"
kandydatów zabiega o glosy
31,5 min wyborców, i .

Jaki jut aktualny układ, sit
polltyęąńycń we , Francji? Mó
wi się, a nie są to tylko słowa
bez pokrycia, o wyraźnym
wzroście autorytetu sił lewicy,
któt* do tych WybÓtóW idą W
zwartej koalicji 'trzech partii:
Francuskiej Partii Komunis
tycznej (llcey blisko pól mi
liona członków), Partii So
cjalistycznej i Republikańskiej
PartU Radykalnej. Koalicja ta,
po osiągniętym porozumieniu
w sprawie wspólnego progra
mu rządowego, uzyskała po
parcie- największej Centrali

związkowej CGT {Powszechna
Konfederacja Pracy liczy ok. 2,2
min Członków) i częściowe po
parcie Innych związków zawo
dowych.

A Jak przedstawia się sytua
cja po przeciwnej stronie ba
rykady? i tu działają w soju
szu trzy partie, s któryćh Uniż
Demokratów na Rzecz Postę
pu, obejmująca gaullistów, re
publikanów niezależnych i cen
trowców — wiedzie wśród nich

prym. To właśnie tę
grupowania pólityćzne
roku opowiedziały się

twy
W 19H9

.... za P°"
wierzeniem prezydentury Geor-

‘ ges&Wi PómpldOU) i one Stano
wią też większość parlamen
tarną od 15 lat.

Za kim opowiedzą się Fran
cuzi? Za gaullistowską kon
cepcją społeczeństwa typu li
beralnego, czy też za zwrotem ’

na lewo i. budową społeczeń
stwa według wzorca socjalis
tycznego? Oto 1 dylemat, nad

doku-
zwią-

Wyniki konkursu
na nowelę filmową

o tematyce 30-lecla PRL

Rozstrzygnięty został kon
kurs na nowelę filmu
mentalnego o tematyce,
zanej z 30-leciem PRL.

Pierwszej nagrody nie
znano. Drugą otrzymał
Maziarski za utwór pt.
rarz”, dwie trzecie —

Ambroziewicz za pracę
„Pradziadek sól” oraz Wacław
Piórkowski 1 Włodzimierz Llk-
sza — autorzy „Wypracowania
nie na temat”.

przy-
Jacek
.,Mu-
Jerzy

pt.

przygotowują się także 1 partte
chilijskie. Po kilkakrotnych
nieudanych próbach obalenia

obecnego lewicowego rządu
prezydenta Allende — wszyst
kie ugrupowania reakcyjne, w

tym przede wszystkim chade
cy sięgają po nowe środki
„przekonania” obywateli Chile
o rozkoszach, Jakie czekają na

nich pod ich chadeckimi rzą
dami. Po przeprowadzeniu ca
łego szeregu nielegalnych tran
sakcji z artykułami żywnościo
wymi, poprzez różnego rodza
ju machinacje z hurtowniami

rozprowadzającymi te artyku
ły, weszli w posiadanie
Zych zapasów towarów

którego rozwiązaniem głowią
się obecnie francuscy „proro
cy”, propagańdyści i różnej
maści przepowiadacze. Do teo
retycznych dociekań nad po-

...działem mandatów w przysz
łym. parlamencie Francji włą
czyli się nawet matematycy.
Z Ich żmudnych wyliczeń
wynika niezbicie, że zjednoczo
na lewica ma Wszelkie szanse

na zdobycie zwycięstwa. Na
wet w przypadku ewentual
nych niekorzystnych układów,
Jakie mogą się wyłonić w toku
pierwszego i dćugiego gloso
wania.

- 11 marca przekonamy się
asy obliczenia matematyków^
pyły słuszne. (

Do wyborów, zaplanował
nycli także na początek marca;

powszechnego spożycia. Przy
gotowują z nich „paczuszki
Freia” (przywódca chadeków,
ubiega się o mandat prezy
dencki) i ofiarowują wszyst
kim tym, którzy deklarują po
parcie dla partii chrześcijan-
sko-demokratycznej. w każdej
paczce znajduje się proszek do
prania „Orno”, mleko skonden
sowane i w proszku, ryż, ka
kao, zapałki 1 sos pomidoro
wy. Oliwę natomiast, podsta
wowy artykuł kuchni latynos
kiej — jak głosi załączona w

paczce Instrukcja — otrzyma
każdy w dzień po wyborach!

IfaJ'

diak — ZMS dokonał wielkiej
pracy wychowawczej. Aktywnie
uczestniczył we wszystkich kam
paniach politycznych prowadzo
nych przez partię w ostatnich
latach. Partia zawsze mogła 1
może liczyć na członków ZMS.
W imieniu Komitetu Centralne
go PZPR J. Szydlak przekazał
całej ZMS-owskiej organizacji
słowa wysokiego uznania i po
dziękowania.

za

zaangażowania w budowę lu
dowej Ojczyzny, zapewniając,
iż partia może zawsze liczyć
na swą młodzież, na członków
ZMS.

Przedpołudhiową część o-

brad plenarnych zamknęły
wystąpienia pierwszych dy
skutantów, a wśród nich dele
gata krakowskiego, przewodni
czącego ZF ZMS w oświęcim
skich Zakładach Chemicznych,
posła na Sejm PRL — Macie
ja Majkuta. Mówił on o dzia
łalności ZMS w środowisku,
podkreślając niedostatki w

pracy Związku na tym polu,
o małej liczbie przedstawicieli
młodzieży we władzach zakła
dów przemysłowych, w orga
nach przedstawicielskich, o

mnogości funkcji składanych
na barki nielicznych; najak
tywniejszych, co powoduje
niemożność dobrego wywiąza
nia się z obowiązków i z kolei
negatywnie rzutuje na ocenę
tych ludzi, a poprzez nich na

całą Organizację. Głos M. Maj-

Ano, co kraj to obyczaj...
Skoro Już o obyczajach mo

wa to godzi się jeszcze odno
tować zmianę w obyczajach
prezydenta Nixona, który do
tąd swoje tradycyjne orędzia o

stanie państwa wygłaszał
przed kamerami telewizyjny
mi. obecnie prezydent zre
zygnował z wygłoszenia do
rocznego ezpósó na korzyść kil
ku pomniejszych orędzi. Tele
wizję zastąpi radio, ponieważ
prezydent doszedł do wniosku,
że mikrofon nie wymaga cha
rakteryzacji kosmetycznej, a

więc Jest dogodniejszy; że

wygłaszanie przemówienia
przed radiem jest łatwiejsze,
gdyż zwalnia z obowiązku
kontrolowania wyrazu twarzy
i nie ujawnia pocenia się; że

glos w radio brzmi lepiej niż
w TV; że słuchacze radlą są
grupą bardziej wyselekcjono
waną, a zatem bardziej za
interesowaną tekstem; że ra
dio ma charakter bardziej
„zwykłego środka”, natomiast
przemówienie w Tv zapowia
da „niezwykłość”.

No i w końcu rzecz nieba
gatelna : przemówienie zapo
wiedziane do TV.„ może wy
przeć czyjś ulubiony program
rozrywkowy i spowodować tym
samym Irytację widza. A żad
nego widza nie wolno lekce
ważyć 1

I tak oto poczciwe radio
znów zaczyna górować nad ka
pryśną telewizją, (m-tz)

...ao soboty

1

II

kuta przyjęty został przez
czestników Zjazdu z dużym
zaciekawieniem.

Warto tu dodać, że przedsta
wiciele organizacji krakow
skiej są niezwykle aktywnymi
uczestnikami Zjazdu. Przewo
dniczący ZW — J. Inwałd jest
szefem komisji mandatowej, w

komisji uchwał i wniosków
działają — Stanisława Lacho
wicz,’ J. Pardus, B. Pietroń i Z.

: Szczur, statutowej. — J. Jas-'
kiernia, L. Kądziela i B. Mich-
nowicz, w wyborczej — J. Bie
gun, J. Korbiel i J. Zdradzisz,
a w Prezydium Zjazdu są —

W. Bułka z Żywca, M. Majkut
z Oświęcimia oraz B. Pietroń
i J. Zdradzisz z Huty im. Le
nina. Także w siedmiu zespo
łach problemowych, w których
toczyły się popołudniowe obra
dy 1 dnia Zjazdu zabierali

głos liczni przedstawiciele na
szej 105-osobowej delegacji.

Pracowity to był dzień dla
wszystkich uczestników Zjaz
du.

Dziś odbędą się wybory
nowych władz. Natomiast w

niedzielę nastąpi przyjęcie u-

chwał i zakończenie Zjazdu.
JERZY LANGIER

dziej aktywnym uczestnictwem
w realizacji uchwały VI Zjazdu
partii, a więc z walką o wyko
rzystanie wszystkich istnieją
cych rezerw, o podniesienie wy
dajności pracy. B. Waligórski
wyraził przekonanie, że lepszej
działalności całego ruchu mło
dzieżowego służyć będzie utwo
rzenie Federacji. Socjalistycz
nych Związków Młodzieży Pol
skiej, w ramach której ezłoEko-
wie ZMS mają ambicje byó
szczególnie aktywni.

„Wychowanie przez pracę” —

to hasło, które jak wynika z re
feratu będzie cechowało wszyst- .

kie poczynania ZMS wśród mło-,
dzieży robotniczej.

Przypominając cenne, liczące
się w skali krajowej osiągnięcia
w realizacji kompleksowego
programu działania ZMS pn.
„Młodzież dla postępu” — takie

inicjatywy jak: turnieje Mło
dych Mistrzów Techniki, Mi
strzów Gospodarności, młodzie
żowe współzawodnictwo pracy,
referat podkreśla konieczność

dalszego rozwijania tych akcji.
Kontynuowany będzie patronat'
nad budownictwem mieszkanio
wym (do 1975 r. ZMS-ówcy ma
ją zamiar wznieść dodatkowo

ponad 25 tys. mieszkań),
Interes ogólnospołeczny i wy

chowanie młodych ludzi — pod
kreślił przewodniczący ZG ZMS
— dyktuje również potrzebę
aktywniejszego niż do tej pory
uczestnictwa młodzieży w róż
nych formach funkcjonowania'
demokracji socjalistycznej.

Z sali koncertowej

Kronika wypadków
• 40-letnl Kazimierz Fita i 19-

letnia Urszula Fita (zam. przy ul.
Traktorzystów 8), ulegli śmiertel
nemu. zatruciu tlenkiem węgla. 22-
letniego Zbigniewa Fitę w stanie
ciężkim przewieziono do szpitala.

• Na „zakręcie śmierci” w Sko
mielnej Białej samochód „warsza
wa" wskutek poślizgu zderzył się
z ciężarówką. Zginął kierowca

„warszawy” — Jan Starościak
(zam. w Posądzy), a jego syn An
drzej doznał obrażeń.

• Na przystanku PKS w Porę
bie Wielkiej, autobus na oblodzo
nej Jezdni potrącił 74-!etniego Ja
na Cichajskiego. Mężczyzna zgi
nął na miejscu.

• K. Tarnowa, pod kolami po
ciągów ponieśli wczoraj śmierć:
48-letnl Tadeusz Podsada (zam. w

Ostruszy) i Stanisław Pater (zam.
w Biadolinach Szlacheckich).

PRZERWY

W DOSTAWIE PRĄDU.
zakład Energetyczny Kraków-

Miasto —• przeprasza za przerwy
w dostawie energii elektrycznej:♦ dnia 21 lutego, w godz. 7—18,
n« os. Wiejskim Bieńczyce, w bu
dynku obok stadionu „Wanda”,
stadion „Wanda”, „Aktywizacja”
i Zakłady Młynarskie w Bieńczy-
oach

♦ dnia 22 lutego, w godz. 7—18,
na os. Kolorowym bl. 16—20, 22—25,
*' 28 i kiosk35—SI, przedszkole bl.
MHD

♦ dnia 23 lutego, w godz. 7—16
na os. Młodości bl. 9 i“

dnia 24 lutego, w

na os. Willowym bl. 3—21, ag—34’
os. Wandy żłobek bl. 2 1 bloki 9—
23, w tym szalet.

Bliższych informacji udźlela Re
jon Energetyczny Nowa ■Huta —

telefon nr 412-10. k-1570

10

godz. 7—14,

Fortepian
Belli Dawidowicz
B ię fenie brzmiał wczoraj w

■ sali Filharmonii fortepian...
Bella Dawidowicz, znakomita
pianistka radziecka, która, wy
stąpiła z naszą orkiestrą filhar-
moniczną pod batutą Józefa Ra
dwana — wybrała ze swego, re
pertuaru II koncert fortepiano
wy g-moll Kamila SaintrSaensa,:
utwór, którego gwiazda popular
ności mocno już przyblakła — i

który poza pewnymi tylko fra
gmentami — razić dziś może
banalnością, konwencjonalnymi
zwrotami. Ale mimo to ■— właś
nie dzięki swej sttuće piani
stycznej — uczyniła. Bella .Dawi
dowicz II koncert Saint-Saensa

muzyką, której słuchało się od
początku do końca z napiętą u-

wagą. Słuchało się gry, a nie
utworu.

W. tej grze Belli Dawidowicż
jest dosłownie wszystko, co ar
tystyczne. I piękno dźwiękowej
barwy, i ekspresja, i poczuci*

formy, i nadzwyczajna precyzja,
i wspaniałe uderzenie. A dodać

należy, iż solowa partia w II
koncercie Safnt-Saensa w reali
zacji Belli Dawidowicz stała się
wczoraj motorem, prowadzącym
naprzód wykonanie: w orkie
strze bowiem tym razem były
tendencje do nierówności gry, do

ociągania temp.
Pod batutą Józefa Radwana

grał wczoraj jeszcze nasz zespół
filharmoniczny Ryszarda Straus
sa poemat symfoniczny „Dyl So
wizdrzał" oraz wstęp do opery
„Śpiewacy norymberscy” Ry
szarda Wagnera. O ile „Dyl So
wizdrzał” grany był barwnie i
interesująco, o tyle wstęp do
„Śpiewaków” brzmiał niezbyt
stylowo: brakowało tu blasku i

potęgi, tak charakterystycznych.
dla

przez
centy
miast
wać,
celebrować. Wydaje mi się, H

po prostu zapomina się '
u nas

trochę, jak grać Wagnera. A
szkoda — bo to wielka muzyka! '

JERZY PARZYŃSKI

wagnerowskiej muzyki, a

ciekawe dramatycznie ak-

tylko „przeleciano”, za-

je wyraźnie wypunkto-
wyeksponować — nawet

1—j — 3_<
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Włutego
1973 roku minie 500 lat od urodzin genialne

go polskiego astronoma — Mikołaja Kopernika. W
historii nauki polskiej i światowej postać Koperni

ka zajmuje szczególne miejsce.
Wykształcony na krakowskim uniwersytecie, syn pol

skiego Torunia, otworzył nową epokę w rozwoju nauki,
walczył z Krzyżakami, bronił przynależności Warmii i
Mazur do Polski. Całym swym życiem 1 działaniem pod
kreślał swój patriotyzm.

Cześć i uznanie dla Kopernika oraz jego dzieła sięgają
W Polsce wielu stuleci. Postać wielkiego astronoma ode
grała ważną rolę w budzeniu dumy narodowej z własnej
przeszłości i z tradycji polskiej nauki. Była ona czynni
kiem jednoczącym nasze społeczeństwo w okresie zabo
rów, kiedy nacjonalistyczna nauka niemiecka nie ustawa
ła w wysiłkach anektowania Kopernika 1 wbrew histo
rycznym faktom szerzyła mit o kuituralno-cywilizacyjnej
misji niemczyzny w Polsce.

Znany i bliski każdemu

a przecież wiele tajemnic
jego życia czeka na wyjaśnienie

Żywot i sprawy

Fragment uchwały
Ogólnopolskiego Komitetu
Frontu Jedności Narodu

doktora Mikołaja

ibliografia ko
pernikowska li
czy blisko 4 ty
siące pozycji.
Zajmowały się
jego życiem i
dziełem legio
ny badaczy w

wielu krajach i zdawałoby
się, że wiemy o Koperniku
bardzo dużo. A przecież każda
z książek o Koperniku pełna
jest znaków zapytania, przy
puszczeń, hipotez i domniemy-
wań. Im głębiej sięgano do
źródeł informacyjnych i boga-
ciej malowano jego życie, tym

noma. Zdobiła ona w XVI
i późniejszych wiekach ze
gar astronomiczny wykonany
w latach 1571—1574. W XIX

w., co odkrył Tadeusz Przyp
kowski, usunięto z zegara por
tret Kopernika i zastąpiono
innym, a cenny wizerunek
zniszczono przekopiowując go
tylko i nie wiadomo do dziś
czy udolnie. Autoportret Ko
pernika służący do ozdobie
nia katedry w Strasburgu za
ginął, ale na szczęście szwaj
carski malarz Tobiasz Stim-
mer, który miał go w rękach
i odmalowywał zegarze,

19 LUTEGO 1473 — w To
runiu przychodzi na świat
Mikołaj Kopernik, syn kupca
Mikołaja i Barbary z rodu
Watzenrodów;

1483 — opiekę nad osiero
conymi dziećmi kupca Koper
nika przejmuje ich wuj Łu
kasz Watzenrode;

1491—1495
pernik studiuje w

Krakowskiej;
1498 — Mikołaj

wyjeżdża na naukę
nii, gdzie rozpoczyna
prawnicze; spotyka się z a-

stronomami włoskimi;
1501 — Kopernik podejmu

je studia medyczne na uni
wersytecie w Padwie;

31 MAJA 1503 — Mikołaj
Koperęik uzyskuje doktorat
prawa kanonicznego na uni
wersytecie w Ferrarze;

JESIEŃ 1503 — Mikołaj
wraca na Warmię, przebywa
na dworze biskupa Łukasza
Watzerirodego w Lidzbarku;

1509 — w Krakowie z dru
karni Jana Hallera wychodzi
dokonany
przekład
greckiego
Teófilkta

1510 —

je mapę części Prus;

Mikołaj Ko-
Akademij

Kopernik
do Bolo-

studia

przez Kopernika
łaciński „Listów”

historyka i pisarza
Symokatty;

Kopernik opracowu-

„Do poglądu Kopernika
doszedłem już od wielu lat
i opierając się na nim, zna
lazłem przyczynę wielu zja
wisk w przyrodzie. Napisa
łem wiele rozważali obala
jących przeciwne argumen
ty; ale dotychczas na wypu
szczenie ich w świat nie
mogłem się zdecydować,
gdyż jestem przerażony lo
sem nauczyciela naszego,
Kopernika. U wielu zyskał
on nieśmiertelną sławę, a

przez niezliczone mnóstwo
— albowiem taka jest licz
ba głupców — został wy
śmiany i wygwizdany... Na
leży ubolewać, że tak mało
jest ludzi troszczących się o

szukanie prawdy i nie idą
cych śladem głupiego ro
dzaju filozofowania.”

GALILEUSZ
w liście do Keplera

w roku 1597

1512 — Kopernik osiedla się
we Fromborku;

1518 — Kopernik wysyła do
Rzymu własny projekt refor
my kalendarza;

1515 — Kopernik
na pracę nad „De
nibus”;

1516 — Mikołaj
zostaje administratorem dóbr
wspólnych kapituły warmiń
skiej; zajmuje się lokowaniem
osadników we wsiach kapitul
nych;

1521 — Kopernik przygoto
wuje do obrony przed Krzyża
kami zamek w Olsztynie; po
rozejmie z Krzyżakami zosta
je komisarzem Warmii, wraca

do Fromborka;
1522 —- na zjeździe w Gru

dziądzu przedstawia swój
traktat monetarny;

1530 — Kopernik kończy
podstawowy zarys fundamen
talnego dzieła „O obrotach”.
Nadal prowadzi intensywne
badania astronomiczne. Jego
imię staje się głośne wśród
europejskich uczonych;

1539 — do Fromborka przy
bywa Joachim Retyk, astro
nom z Wittenberg!, by poznać
Kopernika i jego prace;

1540 — w Gdańsku ukazuje
się „Opowieść pierwsza” J.
Retyka, naukową informacja
o teorii Kopernika;

1541 — Kopernik przychyla
się do namów przyjaciół i de
cyduje się ogłosić drukiem
swe dzieło;

1542 — w Wittenberdze u-

kazuje się praca „O bokach i
kątach trójkątów” — frag
ment „O obrotach” poświęco
ny trygonometrii płaskiej i

sferycznej;
OK. 21 MARCA 1543 — spod

drukarskiej prasy W Norym
berdze wychodzą pierwsze
egzemplarze „De revolutioni-
bus”;

24 MAJA 1543 — we From
borku umiera Mikołaj Ko
pernik, twórca teorii heliocen-
tryzmu.

rozpoczy-
revolutio-

Kopernik

Kolumnę opracował
ANDRZEJ

URBAŃCZYK

pojawiało się pytań. I wykonał na jego podstawie
tiy z obfitej skarbni- rysunek drzeworytniczy, któ

ry- wydany został w 1587 roku
przez Mikołaja Reusnera. Pro
porcje twarzy są wprawdzie
na tym drzeworycie nieco in
ne niż na kopii w katedrze, ale
uznaje się ten wizerunek Ko
pernika za najwiarygodniej-
szy.

Odkryciem ostatnich lat
jest hipoteza prof. Leonarda
•Torwirta zmarłego w 1967 r.

naukowca z Uniwersytetu To
ruńskiego. Wysunął on udo
kumentowane przypuszczenie,
że uważany za jeden z naj
dawniejszych wizerunków Ko
pernika —■olejny portret z

XVI w. znajdujący się dziś w

Muzeum Toruńskim, jest obra
zem malowanym przez jakie
goś nieznanego nam, ale zna
komitego artystę i albo sam

astronom pozował do portre
tu, albo artysta posługiwał się
oryginalnym autoportretem.
Torwirt zwrócił uwagę na

zniekształcenie lewej brwi a-

stronoma, jakby skazę u jej
nasady, ślad blizny. Pojawia
się on już na pierwszych ry
sunkach portretu toruńskiego
co wykazały badania promie
niami podczerwonymi. Znie
kształcenie to widoczne jest

więcej ]
Wybierzmy z obfitej skarbni
cy pytań i wątpliwości trzy

■tylko i prześledźmy jak pró
bowano je rozwiązać. Pierw
sze niech brzmi —

CZY ZNAMY PRAWDZIWĄ
TWARZ KOPERNIKA?

W zbiorach polskich mu
zeów znajduje się blisko pięć
set różnych portretów Miko
łaja z Torunia. Muzeum Na
rodowe w Krakowie ma ich
120, z różnych
cowni. Z galerii portretów mi
strza .

wręcz niepodobne do innych,
cóż — przedstawiano go na
wet z wąsami.

Są jednak trzy wizerunki,
które najpewniej inspirowały
większość pozostałych i u-

trwaliły w naszej wyobraźni
skupioną twarz uczonego o

mocno zarysowanym podbród
ku, kształtnych ustach, okolo
ną lokami ciemnych włosów.
Tak wygląda Kopernik rta
trzech wizerunkach datowa
nych na w. XVI.

W katedrze w Strasburgu
zachowała się kopia przypusz
czalnego autoportretu astro-

epok i pra-

Mikołaja niektóre są
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Jak
uczczono 400 rocznicę uro

dzin Mikołaja Kopernika?
Dziś gdy w orbitę obchodów

wielkiej rocznicy włączone jest
eałe społeczeństwo wąrto przy

pomnieć rok 1873, czas, w którym
niełatwo było przypominać o

polskości genialnego astronoma
a jego rodzinne miasto pozosta
wało w niemieckim władaniu.

„Najbardziej zainteresowany
był tutaj Uniwersytet Jagielloń
ski, a z nim Kraków” —pisze w

ostatnim „Roczniku Krakow
skim” Kazimierz Nowacki przy
stępując dp omówienia obcho
dów rocznicy w 1873 roku.

Krakowski komitet organiza
cyjny uroczystości zadbał o

wszechstronny hołd dla. wycho
wanka Akademii Krakowskiej.
Urządzano zebrania naukowe,
przedstawienia teatralne, pocho
dy a wieczorem 19 lutego mimo

niesprzyjającej pogody, ulice i

Przed 100 laty
place Krakowa zajaśniały tysią
cem świateł — płonęły lampy
gazowe i lampiony ułożone w

wymyślne wzory i symbole gło
szące chwałę astronoma i uczel
ni, która zapłodniła jego umysł.

Najpoważniejszym punktem
programu było pierwsze po
siedzenie Akademii Umiejętności.
Odczytano na nim referaty o

Koperniku a prezydent Józef
Dietl wręczył Akademii dar w

postaci ufundowanego przez
miasto stypendium naukowego
za najlepszą pracę w dziedzinie
astronomii.

Wieczorem w teatrze przy pl
Szczepańskim (dziś Teatr Stary)
odbyła się premiera dramatu Jó-

zefa Szujskiego „Kopernik” uzu
pełnionego „żywym obrazem”,
a po przedstawieniu urządzono
pokaz ogni bengalskich. Następ
nego dnia hołd Kopernikowi od
dali profesorowie Uniwersytetu
Jagiellońskiego a w pałacu Wie
lopolskich z zainteresowaniem o-

glądano nowy obraz Matejki
„Astronom Kopernik czyli Roz
mowa z Bogiem”.

Rocznicę urodzin Kopernika
uczczono we wszystkich prawie
miastach ówczesnej Galicji, na
wet w maleńkim Zatorze odda
no na jego Cześć salut z moź
dzierzy. Bardzo godnie oddała
hołd Kopernikowi Warszawa,
złożyły się nań wieńce pcd pom
nikiem, przedstawienia teatral-

ne, sesje naukowe, iluminacja
miasta.

W rodzinnym mieście Koperni
ka uroczystości miały najbar
dziej dramatyczny przebieg.

Niemiecki komitet obchodów sa
botował poczynania Polaków, u-

dało im się jedynie zorganizować
oficjalne spotkanie w sali restau
racyjnej hotelu „Pod trzema ko
ronami” gdzie wystąpił Karol
Liebelt, prezes Poznańskiego To
warzystwa Przyjaciół Nauk i in
ni działacze polscy. Odbyło się
również zebranie naukowe i wy
cieczka szlakiem Kopernika.

Uroczyste obchody 400 rocznicy
urodzin Mikołaja Kopernika któ
rych inicjatorem było krakows
kie środowisko stanowiły w 1873
roku jeszcze jedną manifestację
polskości, świadczącą o tym, że

istnieje polska nauka i kultura,
której najwybitniejszą postacią
jest ten, który „wstrzymał Słoń
ce, ruszył Ziemię”,

także na drzeworycie reusne-

rowskim.
Inną charakterystyczną ce

chą obrazu toruńskiego- jest Twórca
odbicie światła w tęczówce
oka. Prof. Torwirt uważał, że
malarz odtworzył w óćzach

portretowanego w genialny
sposób odbicie dwudzielnego
okna gotyckiego.

Jeżeli zatem przypuszczenia
toruńskiego badacza są praw
dziwe to mamy do czynienia
z budzącym najwięcej zaufa
nia wizerunkiem Kopernika.

Przedstawmy teraz przy
puszczenia dotyczące krakow
skiego okresu życia Mikołaja
Kopernika, zadając pytanie,
nie znajdujące do dziś jedno
znacznej odpowiedzi

GDZIE W KRAKOWIE
MIESZKAŁ KOPERNIK?

Mikołaj przyjechał do Kra
kowa w roku 1491 i studiował
w Akademii Krakowskiej do
roku 1495. Żacy krakowscy
mieszkali wówczas najczę
ściej w bursach, w zaprzyjaź
nionych domach lub u krew
nych — zupełnie jak dzisiaj.
W Krakowie było 7 burs, naj
starszą — Ubogich na rogu
dzisiejszych ulic Wiślnej i Go
łębiej — założono w 1403 ro
ku. W tym miejscu, gdzie
mieści się dziś Collegium No-
vum UJ stała bursa najwięk
sza — Jeruzalem.

Chociaż w roku przybycia
braci Koperników do Krako
wa rektor Akademii zarządził,
by • scholarzy mieszkali wy
łącznie w bursach, jako że

burdy w mieście wyczyniają,
trudno przypuszczać, by
wszyscy się do tego zarządze
nia zastosowali. Wielu żaków
miało w Krakowie rodziców
a przecież dla rodziny Koper
nika nie był Kraków miastem
obcym; ojciec Mikołaja mie
szkał tu przez długie lata i
utrzymywał z Krakowem oży
wione kontakty handlowe i po
lityczne. Również opiekun Mi
kołaja — Łukasz Watzenrode
miał w stolicy znajomych.

Dlatego też badacze życia
Kopernika skłaniają się ku
twierdzeniu, że mieszkał on

nie w bursie ale raczej w któ
rymś z krakowskich domów,
najczęściej wymienia się’ dom
Piotra Wapowskiegó, bliskiego
przyjaciela Łukasza Watzen-
rodego, przy ulicy Kanoniczej.
Ale trudno przytoczyć na po
parcie tej hipotezy jakieś zna
czniejsze dowody. Tak więc
nie dojdzie prawdopodobnie
do wmurowania na frontonie
którejś z krakowskich kamie
niczek tablicy z napisem „Tu
mieszkał Mikołaj Kopernik”.

I trzecie pytanie, jak dwa
poprzednie nie mające jesz
cze odpowiedzi —

I GDZIE LEŻĄ SZCZĄTKI
KOPERNIKA?

i... „nowego nieba”,
zmarł we Fromborku dnia 24
maja 1543 roku, a bezpośred
nią', przyczyną śmierci był
wylew krwi do mózgu, wcze
śniej już Kopernik leżał przez .

wiele dni nieprzytomny i na

wpół sparaliżowany. Pocho- ■.
w ano go, tak jak i innych ka
noników warmińskich, w ka
tedrze fromborskiej — ten
fakt w zasadzie nie ulega wąt
pliwości.

Dokładna
Kopernika
trudna. W
Kromer kierując się ustnymi

przekazami, umieścił na ścia
nie wewnętrznej, w nawie
południowej, tablicę ku czci
uczonego. Zginęła ona jednak
w czasie budowy kaplicy
Szembeka i możemy tylko do
myślać się, że tam gdzie jest
w katedrze kaplica spoczywa
(spoczywał?) nasz największy
uczony.

Frombork wiele ucierpiał w
czasie wojen szwedzkich, plą^'
drowano nieraz katedrę nisz
cząc jej wnętrze. W 1802 ro
ku Tadeusz Czacki zaintere
sował się sprawą grobu Ko- ■
pernika i sądząc, że jest na

dobrym tropie zabrał ze zna
lezionej w katedrze frombor
skiej trumny kilka szczątków.
Okazało się później, że na
potkał na grób biskupa Fle
minga,

W 1939 roku wydawało się,
źe tajemnica grobu Kopernika
bliska jest wyjaśnienia. Pod
czas prac remontowych natrą- i
fiono pod wejściem dp kaplicy >

Szembeka na starą trumnę z 1
prochami. Spodziewano się. że
są to prochy Kopernika i o-

desłano trumnę do Królew
ca w eelu identyfikacji po
chowanej w niej osoby. W
czasie działań wojennych
przysłane z Fromborka szcząt
ki zaginęły. I tu urywa się o-

statńi ślad, tajemnica grobu
Mikołaja Kopernika pozóstaje
nie wyjaśniona...*

ie sposób uwierzyć, że py-
PM tania mnożące się w

trakcie badań nad życiem
Kopernika nigdy nie znajdą
odpowiedzi. Zaginęły bowiem
W pomroce dziejów najcen
niejsze dokumenty dotyczące
Kopernika — biografia pisa
na przez Retyka niechybnie
na podstawie osobistych wy
nurzeń Kopernika i dokumen
ty zabrane z Warmii w 1618.
roku przez Jana Brożka.

. Nie wątpimy jednak,
jeszcze niejedną zagadkę ży
cia Kopernika rozwikłają ba
dacze urzeczeni jego wielką
postacią.

lokalizacja grobu
jest niezmiernie

1581 roku biskup

że

Oe revolulionibus
„A w środku wszystkich ma swą siedzibę Słońce, Czyż

bowiem w tej najpiękniejszej świątyni moglibyśmy umie
ścić ten znicz w innym albo lepszym miejscu niż w tym.
z którego on może Wszystko równocześnie oświetlać
Tak więc zaprawdę Słońce, jakby • na tronie królewskim
zasiadając, kieruje rodziną planet, krzątającą się dokoła”.

„Dlatego też nie wahamy się twierdzić, że całość opa
sana przez Księżyc obiega wraz ze środkiem Ziemi dokoła
Słońca; a także, że skoro Słońce trwa w .bezruchu, całe
zjawisko ruchu Słońca znajduje wytłumaczenie raczej w

rzeczywistym ruchu Ziemi”.

„A zatem pytanie, ezy świat jest skończony, czy nie
skończony, zostawmy do dyskusji filozofom przyrody.
Nam wystarczy pewnik, że Ziemia zamknięta jest biegu*
nami i kulistą powierzchnią. Dlaczegóż wobec tego jeszcze
się wahamy raęzej jej przyznać ruch, odpowiadający Z

natury jej kształtowi, aniżeli przyjmować ruch całego
świata, którego granie nie znamy i znać nie możemy?”

- #
„Otóż w ten sposób jo, przyjąwszy ruchy, które poniżej

w dziele tym przypisuję Ziemi, po wielu długoletnich ob-
serwacjach przekonałem się wreszcie, że jeżeli ruchy po-

'

zastałych planet odniesie się do krążenia Ziemi i ujmie w

liczby w stosunku do obiegu każdej oddzielnej planety, to

stąd nie tylko dadzą się wywieść ich zjawiska, lecz żę
nadto porządek i rozmiary, odnoszące się do wszystkich
planet i ich sfer (...) ściśle się ze sobą powiążą".

$
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Doktor T. Hofmann, zajmujący się przydatnością tworzyw sztu
cznych do produkcji gospodarstwa domowego bada tworzywa
sztuczne na aparacie FU-1000 z elektronicznym zapisem zmian

materiału.

Mgr J. Trutkowski zapoznaje studentów z pracą na defometrze

badając elastyczność tworzyw sztucznych.

Drugi etat kobiety

Kiedy zmiana
dla „zmiany domowej"?
Monterki

podzespołów,
panny Małgosia, Jola
i Beata, bardzo sobie
chwalą zmianowość
w pracy. — Przynaj

mniej jest urozmaicenie: w

jednym tygodniu dłużej poś-
pię, w drugim pójdę do znajo
mych czy na tańce — mówi
Małgosia, a koleżanki potaku
ją. Lecz kiedy tylko wyjdą za

mąż, ich poglądy radykalnie
się zmienią. W ankiecie GUS
za II półrocze ub. roku 13 proą.
kobiet oświadczyło, że naju
ciążliwsza dolegliwość w pracy
zawodowej to zmianowość, zaś
10 proc. — uskarżało się na

niedogodne pory zajęć, kolidu
jące z obowiązkami domowy
mi, Że zaś obie rubryki się
sumują, zmianowość w pracy
ciąży prawie co czwartej za
trudnionej. Zważywszy, że w

systemie zmianowym pracuje
obecnie 28 proc, kobiet — dez
aprobata jest niemal powsze
chna.

organizacją zajęć na „zmianie”
domowej jest wyraźna. Żona
i matka, obojętnie kiedy za
czyna pracę, musi rano przy
gotować śniadanie i posprzą
tać. Jeśli właśnie wróciła z

nocnej zmiany, uszczupla część
swego wypoczynku. Jeśli idzie
do pracy na szóstą, budzi się
odpowiednio wcześniej i znów
traci co najmniej godzinę snu.

Jeśli pracuje na zmianie po
południowej, wraca do domu
około jedenastej w nocy i też
ma sen skrócony.

Trwałe zmęczenie I znużenie
dokucza zwłaszcza matkom
małych dzieci, obciążonym
długimi dojazdami do miejsca
pracy, z wstępowaniem do
żłobka czy przedszkola, gdzie
zostawiają dzieci. Co trzecia
kobieta spędza rano w drodze
od 30 do'60 minut, co dziesią
ta ponad godzinę.

I NIE TYLKO ZMĘCZENIE

ZMĘCZENIE...

_

Trudno się temu dziwić. Ko
lizja między interesami prze
mysłu (kobiety: 36 proc, za
trudnionych) i budownictwa a

Wykształceni tou/aroznauicy
cennymi fachowcami

w każdej dziedzinie

Lecz zmęczenie to zaledwie
jedna z niedogodności zmiano
wej pracy kobiet. Druga to
zakłócenie rytmu zajęć domo
wych. Posiłki przygotowywane
i podawane o różnych porach,
kłopoty z zakupami, z odpro
wadzeniem i odbieraniem dzie
ci z placówek opiekuńczych, z

dopilnowaniem ich w domu. I
— co wcale nie najmniej waż
ne — „pusty” dom po południu,
w którym mąż źle się czuje,
szukając w rezultacie towa
rzystwa poza nim. Teoria, że
„nikt nie upilnuje mężczyzny,
jeśli on sam siebie nie upil
nuje”, nie trafia do przekonaj
nia ogółowi kobiet. Większość
uważa, że ich nieobecność w

domu — to główna przyczyna
zdrad, pijaństwa i innych klęsk
w pożyciu małżeńskim. Może
się i nie mylą._

gospodarki narodowej
OD ZMIANOWOSCI

NIE UCIEKNIESZ

ku i wydatkach na utrzyma
nie rodzin. Perspektywa skra
cania tygodniowego czasu pra
cy też wiąże się ze wzrostem
wielozmianowości w przemyśle
— z tych samych co wyżej
powodów.

PRZYKŁAD SĄSIADÓW...

Trzeba zatem szukać innych
ułatwień dla kobiety zatrud
nionej w systemie zmiano
wym. Znaleziono je np. w

Czechosłowacji, która jako
pierwsza w świecie zreorgani
zowała kompleksowo czas pra
cy placówek usługowych, so
cjalnych i kulturalnych, przy
stosowując go (chwilowo eks
perymentalnie) do godzin za
trudnienia w przemyśle i w

budownictwie. W Związku Ra
dzieckim żłobki i przedszkola
od dawna mają zmiany kores
pondujące z zatrudnieniem
matek małych podopiecznych.
Widziałam np. w liczącej
przeszło pół wieku fabryce ni
ci w Leningradzie przedszkole-
pensjonat z sypialniami, gdzie
dzieci robotnic z trzeciej zmia
ny kładą się wieczorem spać,
a po wstaniu spędzają normal
ne dziewięć przedszkolnych
godzin. W tym samym czasie
ich matki śpią w domu po
wrocie z pracy.

...NIECH DZIAŁA!

po-

dla

W pracowniach

krakowskich artystów

Fot. 3. Popezyk

Zagadnienia jakości produk
cji i jakości towarów na

brały wreszcie odpowiedniego
znaczenia w naszej gospodarce
narodowej. Towary trafiające
na rynek, bez względu z jakiej
wytwórni pochodzą — pań
stwowej, spółdzielczej, czy rze
mieślniczej powinny być pro
duktami pełnowartościowymi
zaspokajającymi potrzeby spo
łeczeństwa. Ponadto wysoka
jakość produktów warunkuje
efekty ekonomiczne gospo
darki, zapobiega społecznemu
niezadowoleniu. •'

Właściwie pojęta kontrolą
jakości wyrobów zabezpiecza
interesy odbiorców krajowych,
rozszerza możliwości na ryn
kach zagranicznych. Nie moż
na się więc dziwić, że Instytut
Towaroznawstwa • Wyższej
Szkoły Ekonomicznej w Kra
kowie, placówka o 50-letnich
tradycjach towaroznawczych,
nabrał ostatnimi laty nowego
znaczenia, a co za tym idzie
dynamicznych tendencji roz
wojowych. Pracuje w nim już
ponad 50 samodzielnych pra
cowników naukowo-dydakty
cznych i 30 naukowo-technicz
nych.

Kierowany przez prof. dr
Mieczysława MYSONĘ i doc.
dr Stanisława CYBULĘ kra
kowski Instytut Towaroznaw
stwa kształci specjalistów dla
potrzeb gospodarki narodowej,
prowadzi samodzielne prace
naukowo-badawcze, współpra
cuje z rozmaitymi przedsię
biorstwami i instytucjami na

podstawie więżących obie
strony umów, m. in. z Mini
sterstwem Handlu Wewnętrz
nego, Hutą „Silesia” w Rybni
ku, Zjednoczeniem Przemysłu
Wełnianego, PSS „Społem” i z

w»elu innymi, ceniącymi sobie
-- .•-ólp.acę zakładami

i placówkami gospodarki naro
dowej.

W wielu wypadkach jak np.
w dziedzinie futrzarskiej In
stytut zdobył nie tylko uzna
nie. ale > miańo najlepszego

specjalisty w kraju. Podobnie
jest także w innych branżach.

Skąd się to wzięło?
Po prostu Krakowski Insty

tut Towaroznawstwa dyspo
nuje odpowiednią kadrą spec
jalistów, posiada też nowoczes
ną aparaturę badawczą zarów
no z importu jak i rodzimą.
Zakres pracy dydaktycznej i

naukowo-badawczej Instytutu
Towaroznawstwa WSE kon
centruje się w specjalistycz
nych zakładach towaroznaw
stwa1 artykułów przemysło
wych, artykułów spożywczych,,
w zakładzie towaroznawstwa

ogólnego, mikrobiologii prze
mysłowej, chemii, zakładzie fi
zyki i technologii ogólnej. In
stytutowi przyznano upraw
nienia nadawania stopni nau
kowych — doktora nauk towa
roznawczych.

Warto także wspomnieć, że
krakowski Instytut Towaro
znawstwa prowadzi na Wy
dziale Ekonomiki Obrotu WSE
— Podyplomowe Studium Ste
rowania i Ochrony Jakości To- i

warów, współpracując z Pol
skim Komitetem Normalizacji
i Miar. Pierwszy turnus, który
trwał od 18 lutego ub. roku do
27 stycznia br. ukończyło 35
osób (16 z resortu przemysłu,
8 z handlu, 6 z instytucji czu
wających nad jakością towa
rów, PIH, Sanitarno-Epid.
i.OUM oraz 5 osób z re
sortu szkolnictwa) uzyskując
dobre i bardzo dobre oceny na

egzaminach. W marcu br. roz
poczyna się kolejny turnus,
który zapewne cieszyć się bę
dzie, podobnie jak i poprzedni,
dużym zainteresowaniem kan
dydatów.

Z inicjatywy krakowskiej
placówki naukowej powstało
Polskie Towarzystwo Towaro
znawcze, którego zadaniem
jest m. in, informowanie swo
ich członków o wszystkich
problemach i nowościach w

dziedzinie osiągnięć towaro
znawców na całym świecie.

JÓZEF LEWICKI

Są oczywiście sposoby, żeby
ulżyć kobietom w ich podwój
nych obowiązkach,
wbrew oczekiwaniom
zainteresowanych, nie należy
do nich likwidacja wielozmia-
nowości w pracy zawodowej.
Obecna modernizacja urządzeń
produkcyjnych nie ma na celu
ograniczenia godzin pracy
tych urządzeń przez skasowa
nie drugiej czy choćby trzeciej
zmiany. Instalując nowe, bar
dzo kosztowne i wysoko wy
dajne maszyny, chcemy uzys
kać znacznie więcej towarów
— inaczej każdą wyproduko
waną sztukę obciążałyby o-

gromne koszty amortyzacji.
Jednozmianowa praca odbiła
by się więc bardzo niekorzyst
nie, jeśli nie na zarobkach ro
botnic, to na zaopatrzeniu ryn-

Lecz
części

Nasz program ułatwień
kobiety — pracującej matki
małych dzieci jest podobny.
Dotąd jednak nie zdobyliśmy
się na kompleksowe decyzje,
np,. wcześniejszego, otwierania
sklepów przemysłowych czy —

có bez wątpienia najważniej
sze — przystosowania opieki w

żłobkach i przedszkolach do
zmiennych godzin pracy ma
tek. Tylko Ministerstwo O-
światy i Wychowania konsek
wentnie realizuje zasadę „prze
dłużonego dnia dziecka” w

szkole podstawowej, a prze
mysł spożywczy szybko rozwi
ja produkcję półgotowych nie
drogich dań obiadowych z ryb,
mąki i ziemniaków. Nie jest to

jednak wiele, jeżeli chcemy
wydatnie zredukować ilość 240
milionów godzin tygodniowo
domowej krzątaniny (dla po
równania: w całej gospodarce
narodowej pracuje się przez
300 min godzin w tygodniu’).
Niezbędny jest chyba kom
pleksowy program pomocy
rodzinie w jej funkcjach do-

mowo-opiekuńczych, a jako
głównego autora, koordynato
ra i szefa realizacji takiego
programu widzimy Minister
stwo Pracy, Płac i Spraw So
cjalnych.

IRENA FRĄCKOWIAK

Recepta
na reżysera

idealnego
* ■ asze spotkanie, w któ-
MB rym dziennikarz jest
•w tylko skromnym po
średnikiem w rozmowie
pomiędzy Czytelnikami a

artystą, odbywa się w tea
trze. W Teatrze Starym w

przeddzień premiery „Dzia
dów" Mickiewicza, przygo
towywanych dla tej sceny
przez KONRADA SWI-
NARSKIEGO. Jego właś
nie proszę o rozmowę o

tym co dzieje się, zanim

publiczność zasiądzie na

widowni, aby obejrzeć pre
mierę spektaklu.

— Zaczyna się chyba od

wyboru sztuki. Od czego
ten wybór zależy, kto o

nim decyduje?
— Mogę powiedzieć pani,

jak dóśzłó "do tej decyzji
w wypadku „Dziadów”
Kilka miesięcy temu prze
czytałem je znowu, nie po
raz pierwszy przecież. O
tym, że kiedyś podejmę się
ich re'alizacji wiedziałem
od dawna. Dlaczego pod
jąłem się jej właśnie teraz?
Dlatego, że po kolejnej lek
turze „Dziadów” niektóre
sprawy stały się dla mnie
niezwykle jasne, na pewno
inaczej zrozumiane niż

dotychczas. Zrozumiałem,
że „Dziady” są tym, czym
powinienem się właśnie te
raz zająć. A nie jest to de
cyzja łatwa, bo „Dziady”
robi się tylko raz w ży
ciu. Cóż mogę powiedzieć
jeszcze, że mam właśnie 44
lata, ale proszę nie posą
dzać mnie o przesądy. Po
za tym, wśród aktorów
Teatru Starego znalazłem
odtwórców najważniejszych
postaci i to też w znacznym
stopniu wpłynęło na moją
decyzję.

(Dokończenie na sir: S)

Czyją własnością jest przydrożne drzewo?
Tekst i zdjęcia:

Studentki pod kierownictwem mgr E. Marcinkowskiej zapoznają
się z działaniem aparatu „Wapertest” badając uieprzepuszczal-

ność wody przez tkaniny,

O powodzeniu akcji zadrze
wiania przydrożnych terenów
decyduje właściwa pielęgnacja
świeżo posadzonych krzewów i
drzewek. Niestety często jeszcze
zamiast opieki można się spot
kać zei zjawiskiem świadomej
dewastacji. Nietrudno zniszczyć
młode drzewko, nawet łamać go
nie potrzeba, wystarczy nieco
wyciągnąć z ziemi, albo podlać
jakimkolwiek szkodliwym pły
nem z bogatego asortymentu
środków chemicznych znajdują
cych się dziś w każdym gospo
darstwie rolnym. Tylko — po
co to robić? Skąd ta niechęć do
niewinnej zieleni?

Wydaja się, że rzecz polega
na nieporozumieniu, a może ra
czej na nieznajomości obowią
zujących w tej dziedzinie prze
pisów prawnych, przydrożnym-'
zadrzewieniami objęte są za
równo grunty państwowe, jak
i prywatne. Nad całością spraw
związanych z tą zielenią — a

więc saęUeaięm, pielęgnacją, a

w razie potrzeby i wyrębem —

sprawują nadzór Rejony Eks
ploatacji Dróg Publicznych. O-

bowiązuje jednak zasada: drze
wo należy do właściciela ziemi,
na której rośnie. Tak więc Re
jon dysponuje jedynie drewnem
pochodzącym z wycinki drzew
na terenach wywłaszczonych.

Drzewo posadzone na gruncie
prywatnym należy do gospoda
rza z tym zastrzeżeniem, że nie
wolno go usuwać samowolnie.
Takie stanowisko podyktowane
jest troską o funkcjonalne i e-

stetyczne walory zieleni. W co
raz szerszym zakresie ńowe na
sadzenia zakłada się na podsta
wie projektów uwzględniają
cych rzeźbę terenu, warunki
glebowe i klimatyczne, bezpie
czeństwo pieszych i zmotoryzo
wanych użytkowników dróg.
Tak zaplanowana zieleń stanowi
niepodzielną całość, w której
każdy element ma swoje miej
sce i znaczenie. Wycięcie kilku,
a czasem nawet jednego drze-

wa, przekreślić może wartość
całego założenia.

.Bywają jednak sytuację, że z

uwagi ha bezpieczeństwo, mo
dernizację, czy poszerzanie jez
dni trzeba część drzew usunąć.
Wtedy w swoje prawa wchodzi
właściciel gruntu. Jemu należy
się całe drewno, konary i korze
nie uzyskane z wyrębu. To sa
mo dotyczy wycinki drzew mar
twych, lub uszkodzonych przez
burzę, wichurę itp.

Wreszcie w wypadku gatun
ków krótkowiecznych i szyb
ko rosnących — jak np. topole
— właściciel może uzyskać w

Rejonie Eksploatacji Dróg ze
zwolenie na wycinkę okazów,
które osiągnęły tzw.

rębny.
Tak więc każdy, kto

myślnie niszczy świeżo
dzone drzewka, nie tylko
ła na szkodę publiczną,
niszczy też swoją własność.
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Dylematy spółdzielczości mieszkaniowej

Gdy mała furtka
staje się

szeroką bramą
„Członkowie, kandydaci i osoby aainteresowane mają prawo

do 14 dni...” — ogłoszenie krakowskiego Oddziału Centralnego
Związku Spółdzielni Budownictwa Mieszkaniowego informo
wało, że komu się nie będzie podobać lista przydziałów miesz
kań wywieszona dnia 31 stycznia br. do publicznego wglądu,
może zgłaszać zastrzeżenia i uwagi. Prawo do posiadania za
strzeżeń niewiele odmieni i sporo ludzi odejdzie z kwitkiem.
Taka jest prawda, której nie zmieni nic, skoro nie zmieni jej
przepis. Dla sporej ilości osób wizja własnego mieszkania od
dali się o kolejny rok. Mogą mieć pretensje do zarządu swojej
spółdzielni, ale zarząd ma dyrektywy...

Z 4767 mieszkań, które o-

trzymać ma w tym roku
krakowska spółdzielczość
mieszkaniowa, 2194 do

staną zakłady pracy. Po od
liczeniu mieszkań przeznaczo
nych pod wykwaterowania 1
wyburzenia, do rzeczywistego

■rozdziału wśród członków
spółdzielni pozostanie ledwie
1497. Przenieśmy proporcje na

sytuację konkretnej spółdziel
ni mieszkaniowej. Niech to

będzie np. „Wspólnota”.
Z 362 mieszkań, które od-

daje w tym roku, 174 musia-
ła przekazać „na pniu” zakła
dom pracy. Pod wyburzenia
trzeba 120. Porozumienia do
roku 1973 obejmują 127 człon
ków — w istniejącej sytuacji
mieszkania móźe otrzymać 57

Pozostaje jeszcze 9 mieszkań
na tzw. wewnętrzną pulę
przyspieszeń dla członków
spółdzielni mieszkających w

wyjątkowo kiepskich warun
kach, ale takich wyjątkowych
przypadków zliczono po wi
zjach lokalnych około trzystu.
Jak rozdzielić mizerną pulę?
Skąd wziąć mieszkania, które
niby są a praktycznie ich nie
ma? W roku ubiegłym „Wspól
notą” oddała
Teraz znacznie
cięż posiadacz
której uciułał
pełnego wkładu
tego nadmiernie,
takiej kolejce
we „Wspólnocie”
osób. Wymaga
społecznego podejścia do
sprawy, zrożumienia sensu

zarządzeń o budownictwie za
kładowym. Rozumieją na

180 mieszkań,
więcej, a prze-
książeczki, na

równowartość
nie odczuł

Czeka, a w

ustawiło się
ok. 4,5 tys.

się od nich
podejścia

zrożumienia

TAJEMNICA ALPEJSKIEGO
JEZIORA

Niezwykle „cmentarzysko sa
mochodów** odkryli pletwonur-
kowie-amatorzy na dnie nie
wielkiego jeziora górskiego w

Alpach włoskich. Wśród zna
lezionych maszyn
stanowiły
muzyn i
Tajemnicą
wata się
na. Okazało się, że wszystkie
samochody pochodzą z kra
dzieży. Jak donosi włoska

prasa, były one wykorzysty
wane przez grupy gangsterów
do przewożenia uczestników
„szczególnie ważnych akcji”, a

także przy napadach na ban-

większość
najnowsze typy 11-
wozów sportowych,
jeziora zalntereso-

policja kryminal-

Telexem
ze świata
ki i domy towarowe. Po Je
dnorazowym wykorzystaniu sa
mochody, które stawały «ię
niebezpiecznymi dowodami

rzeczowymi, topiono w alpej
skim jeziorze.

bezdomna biblioteka

Niepomyślne perspektywy ry
sują się przed biblioteką
Królewskiego Instytutu An
tropologicznego w Londynie.
Unikalny księgozbiór, liezący
60 tysięcy tomów, wśród któ
rych znajdują się liczne prace
Karolą Darwina, zostanie
prawdopodobnie podzielony na

części i sprzedany. Powodem

jest brak' śt odków na dalszą
opłatę wynajmowanego po
mieszczenia. Na razie bibliote
ka znalazła tymczasowe lo
cum w Muzeum Brytyjskim.
Los księgozbioru, jednego z

najcenniejszych w swoim ro
dzaju, pozostaje nie rozstrzyg
nięty. Być może część ksią
żek znajdzie się za oceanem,
bowiem Amerykanie zgłosili
chęć kupna na pierwszą wieść
o „trudnościach lokalowytlh”.

nie

są
pewno, jeno jakoś pojąć
mogą a z wyjaśnianiem
pewne kłopoty.

CELE I REZULTATY

Uchwała Rady Ministrów
nr 280 z grudnia 1971 r. okre
śliła dosyć wyraźnie o kim

myślano formułując zasady,
na jakich spółdzielczość od
da w ciągu „pięciolatki” pew
ną ilość mieszkań dla potrzeb
Zakładów pracy. Myślano więc
o „podstawowej kadrze w za
kładach rozbudowywanych,
posiadających dużą zmiano-
wość lub Ją zwiększających,
o pracownikach niezbędnych
dla zakładów, o tzw. pogoto
wiu produkcyjnym”. Idei, któ
ra tej decyzji przyświecała
trudno odmówić słuszności.

Na liście wytypowanych, któ
rą wraz z odpowiednią uchwałą
Prez. RN m. Krakowa otrzymał
do realizacji Oddział CZBSM,
umieszczono zakłady pracy z

tzw. rozdzielnika centralnego i

terenowego. Pierwszy ustala
Komisja Planowania Gospodar
czego przy Radzie Ministrów w

oparciu o konkretne potrzeby
resortów, drugi — podobna ko
misja przy Radzię Narodowej,
dając posłuch tym, którzy się
w „centralnym” nie znaleźli a

na mieszkania mają chęć. Tak
to wygląda mniej więcej.

Przeglądającemu wspomnia
ną listę obowiązującą na rok
1973 nasunie się nieodparcie
pytanie: skąd się na niej wzię
ły instytucje, które nie tyle
z przemysłem wielkim i prio
rytetowym, ale w ogóle z pro
dukcją związku nie mają i
wątpliwe, czy ich potrzeba
mi Warunkowany jest roz
kwit podwawelskiej metropo
lii. Czyżby zatem mała furtka,
otwarta dla zabezpieczenia

Pan

też są twór-
z nich wnosi
własnego. O-
mnie należy

(Dokończenie ze str. 4)
— Kiedy taką decy

zję już Pan podjął, roz
poczynają się próby.
Czy wie Pan od razu Jak
spektakl będzie wyglądał
od początku do końca,
ozy też przynosi
tylko pomysł?

—- Wiem o co mi chodzi,
'co chcę spektaklem powie
dzieć, ale pracuję z akto
rami, którzy
cami. Każdy
coś swojego,
czywiście do
takie pokierowanie ich po
mysłami, aby nie stały one

W sprzeczności z kierun
kiem, który zamierzam
spektaklowi nadać.

— Zawierza więc Pan
aktorom...

— Tak, bo oni zawierza
ją mnie rozpoczynając ze

mną pracę.
— Powiedział Pan, że o

wyborze „Dziadów” zde
cydowały w znacznej
mierze możliwości akto
rów. Czy zawsze realiza
cję sztuki uzależnia Pan
od zespołu teatralnego?

— Ma to w każdym ra
zie znacżenie ogromne, bo
jak powiedziałem aktorzy
też są twórcami spektaklu.
Kiedyś rozpocząłem próby
„Troilusa i Kresydy” w

Berlinie. Przerwałem, bo

kadrowego rozwijających
zakładów, stała się szeroką
bramą, w którą ciśnie się kto
może? Trudno się dziwić za
kładom, że zabiegają o u*
mieszczenie na liście potrzebu
jących. Dlaczego jednak sito
komisyjnej selekcji ma aż
wielkie dziury?

POTRZEBA KONTROLI

Kłopot zaczyna się w mo
mencie, gdy okazuje się, że u-

raczony własną pulą miesz
kań zakład przestaje myśleć
o własnych pracownikach,
tkwiących na listach spół
dzielczego budownictwa po
wszechnego. Skoro spółdziel
nia wam obiecała, skoro je
steście na liście to w końcu
wcześniej czy później miesz
kanie otrzymacie — taka jest
argumentacja mocodawców.

Nie zdają sobje sprawy, że
owe obietnice niczego nie gwa
rantują i często bywają paty
kiem na wodzie pisane. Zacią
gająca zobowiązania wobec

swyeh członków spółdzielnia nie
jest w stanie określić dokładne
go terminu w jakim mieszka
nia otrzymają, bo praktycznie
przestała decydować o rozdzia
le. Co to jednak wszystko obcho
dzi człowieka, który płaci, czeka
i wymaga? Tłumacz ludziom je
śli potrafisz, panie prezesie!

Co czynić, skoro rozdział
mieszkań na rok bieżący stał
się faktem dokonanym? Za
jąć się wnikliwiej zasadami
i kryteriami, według których
zakłady dzielą u siebie otrzy
maną pulę. We wspomnianej
Uchwale . Rady. Ministrów
można wyczytać, że figurowa
nie na powszechnej spółdziel
czej liście wcale nie przekre
śla możliwości otrzymania lo
kum z budownictwa zakłado
wego. Zakłady pracy mogą to

uwzględnić, ale nie muszą.
Tymczasem powinhy być zo
bowiązane: w pierwszej kolej
ności brać pod uwagę rów
nież tych pracowników, któ
rzy w spółdzielczej kolejce do
własnego mieszkania wycze
kali się już sporo. Tak będzie
z pewnością sprawiedliwiej.

JERZY PIEKARCZYK

nie miałem dobrego Troi-
lusa i Kresydy.

— Pracował Pan z wie
loma zespołami teatralny
mi...

— Polscy aktorzy, pra
wie wszyscy podchodzą do
swej pracy niezwykle e-

mocjonalnie, dlatego praca
z nimi wygląda nieco ina
czej niż z aktorami za
chodnimi, którzy z kolei
posiadają do perfekcji opa
nowane rzemiosło. W wy
padku zespołu Teatru Sta
rego jest to jeszcze coś in
nego. Znakomicie się na
wzajem rozumiemy.

— W krakowskiej szko
le teatralnej będzie Pan

niedługo uczył młodych
ludzi, przyszłych reżyse
rów, czy poda im Pan re
ceptę na reżysera ideal
nego?

— Bardzo się tego ucze
nia boję. Po pierwsze dla
tego, że reżyserka nie jest
zawodem, którego można

nauczyć. Reżyser idealny?
— Taki, który nie wie
wszystkiego na pewno. Ale,
oczywiście są umiejętności,
które w szkole teatralnej
można zdobyć. Ja sam je
zdobyłem. Najpierw stu
diowałem w ASP. W roz
mowach tam prowadzonych
operowało się pojęciami
ogólnymi, mówiło się o na
strojach, odczuciach, wi-

gazet w paszę dla

Przeprowadzono już
karmieniem bydła,
wykazywała żadnych

Krakowskie Zakłady Sodowe.

Podgórza trudne problemy (I)

Z jednej strony

potentaci przemysłowi
i drugiej: brud, rudery, bałagan

Podgórze jest nadal najbardziej zaniedbaną dzielnicą nasze
go miasta. Złożyło się na to wiele przyczyn. Przede wszyst
kim braki i nieprawidłowości w zagospodarowaniu tego re
jonu odziedziczone po okresie międzywojennym 1 latach jesz
cze wcześniejszych. To prawda, że w ciągu ostatniego ćwierć
wiecza gospodarze tej dzielnicy podejmowali wiele starań, że

rozwijały się tu liczne inicjatywy społeczne, niemniej jednak
sytuacja jest w dalszym ciągu nie najlepsza.

Co gorsza, wszystko to, co

było niewygodne z punk
tu widzenia funkcjono

wania miasta zostało przenie
sione do Podgórza. Dotyczy to

uciążliwych zakładów pro
dukcyjnych, baz przemysło
wych i transportowych, wy
sypisk śmieci, tandety itp.
Wiele zakładów, które zosta
ły tu zlokalizowane, a które
nie podlegają dzielnicy, gospo
darzy się na jej terenach,
traktując je,, jako swe tereny
eksploatacyjne i nie poczuwa
śię do niezbędnych nawet o-

bowiązków i świadczeń na

rzecz dzielnicy. Ok. 60 proc,
starych zakładów posiadając
tymczasową lokalizację rów
nież nie dba o stan zagospo
darowania Podgórza.

Aktualnie nie ma ani jed
nego wskaźnika, który kształ
towałby się korzystniej w

Podgórzu niż w innych dziel
nicach miasta. Wyjątek stano
wi tylko obszar, ilość miesz
kańców, wartość produkcji.

Tak więc Podgórze jest re
jonem

zjach. W szkole teatralnej
nauczono mnie ogromnej
dyscypliny myślowej
zwalającej na

najbardziej
mułowanie
chodzi. Nie
powiedzieć
grała na fioletowo, chociaż
czasami tak by było naj
prościej. Muszę precyzyjnie
wyrażać swoje intencje. I

tego szkoła może nauczyć.
— Wróćmy jeszcze do

„Dziadów”, rozpoczyna
jąc pracę nad nimi zau
fał Pan aktorom Teatru

Starego, czy także jego
publiczności?

— Naturalnie, to prze
cież właśnie ona tworzy
spektakl dalej, przez nią
nabiera on nowych war
tości, tych które publicz
ność chce w nim odnaleźć,
ona decyduje o jego życiu.
A krakowska publiczność
potrafi sprawić, że spek
takl żyje, lub umiera.

— Jutrzejsza premiera
„Dziadów” rozpocznie
rozmowę między nią
właśnie a Panem. Życzę
więc i widzom 1 Panu,
aby była to rozmowa sa
tysfakcjonująca obie Stro
by-

Rozmawiała:

■P'0-
najkrótsze,

lapidarne for-
tegoocomi

mogę przecież
aktorce, żeby

« ELŻBIETA
J GRZEGORCZYK

RAŻĄCYCH, GŁĘBOKICH
KONTRASTÓW

Z jednej strony bowiem
znajduje się tu wielki, boga
ty, modernizujący się prze
mysł, żeby wspomnieć o za
kładach „Telpod", „Superto-
masyna”, „Kabel”, „Vistula”,
z drugiej strony zaś istnieją
tu takie zakłady, których lo
kalizację można utrzymać
pod warunkiem, że i one

wreszcie przejdą przez proces
modernizacji. Należą do nich:
„Miraculum”, Krak. Fabryka
Okuć Budowlanych', Krak.

Zakłady Eternitu i in. I wresz
cie zakłady, które powinny
zostać wykwaterowane z zaj
mowanych przez siebie tere
nów.

Wspomnljmy tylko, że Zablo-
cie powinny opuścić: Garbarnia
nr 2, Zakłady Mięsne, Chemicz
na Spółdz. Inwalidów „Hejnał”,
Krak. Zakłady Przem. Piekar
niczego, Motozbyt, Krak. Spół
dzielnia Cukiernicza, Krak. Za
kłady Art. Gospodarczych
Przem. Terenowego. Nieomal

wszystkie one jednak wszelki
mi sposobami starają się utrzy
mać swój dotychczasowy stan

posiadania, co utrudnia realizo
wanie programu porządkowania
zabudowy Podgórza.

Bardzo niekorzystną sytua
cję stwarzają też rozproszone
zakłady pracy. Ich obiekty
przemieszane są z zabudową
mieszkaniową, niektóre zaj
mują nawet lokale mieszka
niowe. Są to głównie liczne
wytwórnie przemysłu tereno
wego i spółdzielczości' pracy,
w wielu wypadkach utrudnia
jące życie mieszkańcom, bo
wiem zakłócają ciszę, zatru
wają powietrze itd.

Są też tacy potentaci prze
mysłowi, na czele z Krak.
Zakładami Sodowymi, którzy
wręcz dewastują tereny Pod
górza. Wystarczy przytoczyć
przykład „białych mórz”, roz
lewających się wokół „Sody”,
które stanowią uciążliwe od
pady produkcyjne. W dal
szym ciągu także eksploatu
je się kamieniołomy na Ska
łach Twardowskiego. Pora na

to, by odzyskać tereny. „bia
łych mórz”, by położyć kres
dewastacji skał, o tak wiel
kich walorach rekreacyjnych
i dla dzielnicy, i dla całego
miasta.

Są to wszystko niewątpli
wie bardzo skomplikowane
problemy. Możliwe jednak do
załatwienia wspólnym wysił
kiem: miasta — dzielnicy —

przemysłu. Pomyślne horosko
py w tym względzie i podsta
wy do

ZASADNICZYCH

PRZEOBRAŻEŃ

zdaje się stwarzać wydzie
lenie dużych obszarów dla po
trzeb prżemysłu. Obszary te
leżą poza terenami jnwesto-

Prasa może być pożywką nie
tylko dla ducha, lecz również
— dla ciała. Naukowcy z bry
tyjskiego uniwersytetu Aston
odkryli sposób przetwarzania
zużytych
zwierząt,
próby z

Pasza nie
właściwości toksycznych, była
pożywna i nie dawała niepo
żądanych domieszek w mięzie
ani mleku

Przerabianie papieru gazeto
wego na karmę dla bydła po
lega na rozmoczeniu go na

papkę. Następnie na papce tej
rozsiewa się zarodniki pewnych
grzybków. Na przerobienie
jednej partii — już rozmoczo
nych gazet na paszę wystar-

. czają tt godziny.

wania mieszkaniowego. Wy
dzielono je w Płaszowie, Pro
kocimiu, mają być rozszerzo
ne na obręb Bieżanowa. Już
wytyczenie pierwszych 90 ha
na cele zabudowy przemysło
wej pozwoliło na skoncentro
wanie tu wielu zakładów,
wśród których znalazła się też
nowo powstająca wielka fa
bryka domów. Ustalona jest
też lista inwestorów, którzy
obejmą kolejnych 130 ha. Po
1980 r. granice tego rejonu
przemysłowego zwiększą się o

dalszych 150 ha. Starania po
winny iść w kierunku takim,
aby to duże skupisko prze
mysłowe było istotnie wzoro
we. Aby nie tylko nie koli
dowało z interesami Podgórza,
ale wręcz przeciwnie było z

nimi zgodne.
Lokowanie przemysłu na

wydzielonych terenach dziel
nicy to dużo. Ale to jeszcze
nie wszystko. Wraz z budową
obiektów produkcyjnych i baz
powinno iść proporcjonalnie i
w parze — inwestowanie od
powiedniego zaplecza zarów
no dla potrzeb samych załóg,
jak i mieszkańców dzielnicy.
Tworząc od podstaw nowy re
jon przemysłowy nie można

powtarzać tu starych błędów,
które sprawiły, ze dzielnica
odczuwa tak ogromne niedo-
bory, jeśli chodzi o obiekty
handlowe, usługowe, socjalne,
komunalne, sieć dróg.

E. PIECZONKOWA 1

Hipnopedia —

mniejszy entuzjazm
Przed kilku laty niesłycha

nie modna była hipnopedia.
Przez sen uczono "się języ
ków obcych między innymi
także w Polsce, wkuwano

formuły algebraiczne i reak
cje chemiczne. Z biegiem cza
su entuzjazm mocno ochłódł.
Włączyli się lekarze, którzy
zaalarmowali, że mnożą się
przypadki chorób w wyniku
uczenia się przez sen. Dokład
ne badania wszelkich zagad
nień nauki we śnie przepro
wadzono w Związku Radziec
kim. Lekarze doszli tam do

wniosku, że do tego celu mo
żna wykorzystywać tylko
niektóre fazy snu: jego po
czątek, 20—-30-minutowy o-

kres zwany przedsennym
drzemaniem, oraz krótkie o-

kresy tuż przed obudzeniem
się. Nadawanie lekcji przez
cały czas snu jest wyraźnie
szkodliwe. Entuzjaści hipno-
pedii zastosowali więc od
mienną metodę nauki, wyko
rzystując do niej tylko okre
sy zalecane przez lekarzy. Tu
jednak okazało się, że wpraw
dzie łatwo przez sen nauczyć
się wielu słów w obcym ję
zyku, ale jego opanowanie
jest niemożliwe. Trzeba uczyć
się gramatyki i posługiwania
językiem metodami bardziej
konwencjonalnymi, Przykra
to wiadomość dla leniuchów,
którzy liczyli na to, że łącząc
przyjemne z pożytecznym
staną się przez sen poMglota-
mŁ
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| Co matz na myśli?

Nasi w Kosmosie

i

Niedziela II
P isee to na- świeżo pn o-

■ bejrzeniu znakomitej wy
stawy w Pałacu Sztuki na

Placu Szczepańskim. Swoje
rysunki prezentuje tam A-
dam Hoffmann, praee malar
skie grupa „Wprost” (M. Bie
niasz, Z. Grzywacz, L. Soboc-
ki, J.Waltoś). Wystawa nie
codzienna, bo niecodzienna
jest sztuka plastyczna wy
mienionych artystów. Mia
łem zaszczyt być kiedyś ucz
niem Hoffmanna, przez bli
sko pięć lat był moim „gu
ru" duchowym, jak to ma
wiają na Dalekim Wscho
dzie. Sam jestem z natury
raczej pesymistą (w ca nie
wierzy część moich przyja
ciół, ale jeszcze się pewnie
przekonają), częściej zdarza
mi się widzieć ten nasz uko
chany świat bardziej pokrzy
wionym, niż prostym w krę
gosłupie, w ogóle dosyć lubię
„czarną" literaturę i te różne
grymasy, które stroją do
mnie postacie z obrazów i
grafik Dilreża, Boscha, Brue-.

ghela, Goyi, Dore czy Daumie-
ra. Wychowałem się na

Mrożku i „Kandydzie" Wol
tera, do dziś przekorna natu
ra każę mi być wszędzie bar
dziej intruzem, niż radosnym
chwalcą. Stąd , nad wyraz są
mi bliskie wesolutkie rysun
ki Hoffmanna, jednego z o-

statnich jakich znam auten
tycznych moralistów naszych
czasów. Na rysunkach zaś lu
dzie o twarzach zwierząt, lu-
dzie-kaleki, potwory, ludzie
z okrutnych rojeń sennych,
ze zwidów- i majaków.. Ale
gorie zła i alegorie uczuć
dwuznacznych. Świat zwikła-
ny w pozory oraz wewnętrz
ne, nieprzeczuwane
prawdy. Świąt masek
chicznych obnażanych bezli-IM chicznyęh obnażanych bezli- negdoty kreującej tzw, świat Bohdan Petecki. Strefy 2e- S

m tośnie, do końca. A wszystko literacki, ona pozwala na tawe. Iskry, Warszawa 1972.

nawet

psy-

w sosie
humoru,
dowcipu,
się w uśmiechu, choć w środ
ku raczej dreszczyki. Ano zo
baczcie się, ludzie, jak wy
glądacie nie od święta i od
parady, ale gdyście sam na

sam z sobą, własnymi myśla
mi i marzeniami. Serdecznie
polecam.

groteski, - czarnego
nieraz swoistego
aż gęba rozszerza

kali-
odru-

czegoś
innej

Wtorek 11

Natychmiast po Kielarze i
jego „Anus mundi” sięgną
łem do „Stref zerowych" Pe
teckiego. Oświęcim — i scien-

ce-fiction. Czy nie za duży
przeskok? Alem się już po
raz któryś złapał na tym, że
po lekturze „cięższego
bru" muszę — wręcz
chowo — sięgnąć do
lżejszego, całkiem z

parafii. Obrona organizmu?
Wstyd przyznać, ale nie mo
gę się obejść bez tego „za
gryzania" jednego drugim.
Czytam coś z teorii literatury
— zaraz muszę to przepchać
choćby „Winnetou" albo in
nym arcydziełem tego rodza
ju. Na szczęście do science-
fiction mogę się przyznawać
bez obaw i posądzeń o zdzie
cinnienie czy coś gorszego.
Rzeczywiście lubię i niekiedy
cenię tę literaturę, która ma

W sobie zalety niesłychanie
przyciągające dzisiejszego
czytelnika. Skutecznie bo
wiem zastępuje te braki, ja
kie odczuwa się po przeczy
taniu niemal każdej książki
powstałej współcześnie: my
ślę o wyobraźni i egzotyce.
Ta pierwsza niemal całkiem
znikła z warsztatu dzisiejsze
go pisarza, a przecież tkwi u

źródeł ludzkiej sztuki- jako
jej czynnik pierwszorzędny.
To wyobraźnia jest matką a-

negdoty kreującej tzw. świat

istotą

1

§I§I
I
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tworzenie postaci i sytuacji
odmiennych od znanych nam

powszechnie. A stąd już tyl
ko krok do fantazji i egzo
tyki, które bynajmniej nie
muszą być utopijnymi roje
niami o rzeczach nieprawdo
podobnych, a bywają często
rozmyślaniem nad
ludzkiej natury, tyle że w

warunkach nie mających z

sytuacją „tu i teraz" wiele
wspólnego. Takie stawia so
bie zadania najambitniejsza
literatura fantastyczno-nau
kowa, a przykładem spod
ręki jak zawsze bywa polski
potentat od spraw kosmicz
nych, Stanisław Lem.

Wielkość mistrza chyba o-

nieśmiela potencjalnych ry
wali krajowych, bo Jest
niezbyt zoielu; na tych
nielicznych ciąży ona w

sposób widoczny. I raczej z

korzyścią, bo każę ten typ
literatury, dosyć chałturniczo
traktowany w świecie, brać
całkiem serio: i taką właśnie,
najzupełniej w intencjach
poważną książką są „Strefy
zerowe" Bohdana Peteckie^
go, wydane niedawno w se
rii „Fantastyka — Przygoda".
Nie będę tu relacjonował
treści, bo śledzenie jej fest
w przypadku powieści
ce-fiction szczególnie
cyjnym zajęciem. Nie
co nawet zachęcać do
ry, bo kto się spóźnił do księ
garni w dniu sprzedaży
„Stref zerowych", niech le
piej zapisze się do kolejki
czytelniczej u szczęśliwszych
niż on nabywców. Mogę tyl
ko zeznać, że nie nudziłem
się, i źe nie może mistrz Lem
Uskarżać się na uczniów.

TADEUSZ NYCZEK

scien-
atrak-

mam

lektu-

PROGRAM I

PONIEDZIAŁEK: 12.45 TY Tech
nikum Rolnicze — matematyka,
13.25 TV Technikum Rolnicze —

Uprawa roślin, 15.20 Politechnika
TV: ilzyka (kun przygot), 16.25

Program dnia, 16.30 Dziennik, 16.40
Dla dzieci: Zwierzyniec, 17.25 Echo

stadionu, 17.50 Forum kultury kra
kowskiej, 18,20 Pięć minut bez

suflera, 18.25 Kronika, 18.45 Eure-

ka, 19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik,
20.05 Mikołaj Kopernik cz. U —

Kronika życia — film, 20.35 Teatr
TV: L Bergman — Kłamstwo, 21.55

Dziennik, 22.15 Wiatr wśród liści,
krzyk ptaka,

WTOREK: 9.55 Jęz. polski (kl. U

Uc.), 10.40 Chłopi — 2emsta, 11.55

Jęz. polski (ki. IV lic.), 15.25 Pro
gram dnia, 16.30 Dziennik, 16.40 TV

Młodych, 17.53 Podyskutujmy, 18.25

Kronika, 18.45 Polityka dla

wszystkich, 19.20 Dobranoc, 19.30
Dziennik, 20.05 'Marzenia miłosne
ez. n — film fab. węg-radz., 21.16

Miedziany kraj — pr. dokument.,
21.55 Kwiaty Aten — pr. rozrywk.,
22.20 Dziennik,

ŚRODA: 9.40 Marzenia miłosno
oz. II film fab., 10.55 Historia (kl.
V), 11.65 Fizyka (kl. vni), 12.45 TV
Technikum Rolnicze — zoologia,
13.25 TV Technikum Rolnicze —

hodowlą zwierząt, 14 Wybieramy
zawód, 15.20 Politechnika TV: ma
tematyka (kurs przygot.), 16.23
program dnia, 16.30 Dziennik:, 16.40
Dla dzieci: J. Porazińska — Baśń
o Kopciuszku, 17.10 Jędrek — film,
17.25 PKF, 17.35 Informacje — to
wary — propozycje, 17.55 Sylwetki
X Muzy, 18.26 Kronika, 18.45 Po
stawy, 19.20 Dobranoc, 19.30 Dzien
nik, 20.05 Studio 63 z cyklu: Opo
wieści mojej żony „Babie lato”,
20.20 Szpieg cesarza ode. II, 21.15
Świat 1 Polska, 22 Artyści których
podziwiamy — A. Majak.

CZWARTEK: 8 Szpieg cesa
rza — film, 9 Chemia- (kl. VII),
9.55 Jęz. polski (kl. U lic.), 10.55

Jęz. polski (kl. III lic.), 11.50 Jez.
polski (kl. H lic.), 14 Matematyka
w szkole, 16.25 Program dnia, 16.30
Dziennik, 16.40 Ekran z bratkiem,
17.45 Oryle — film muzyczny TVP,
18.15 Kronika, 18.35 Poligon, 19.10

Przypominamy, radzimy, 19.20. Do
branoc, 19.30 Dzienriik, 20.05 Czło-
wiek który spalił swoje zwłoki —

film fab. wł„ 21.35 Poza szkolą,
22.05 Ekspres nr 20, 22.35 Dziennik,

PIĄTEK: 8.20 Człowiek który
spalił swoje zwłoki — film wł., 9.55

Wychowanie techniczne (kl. III

lic.), 10.55 Historia (kl. V), 12.45
TV Technikum Rolnicze — mech a -

nizacja rolnictwa, 13.25 TV Tech
nikum Rolnicze — jęz. polski.

Tygodniowy
program TV
OD19DO25II1973B.

15.30 politechnika TV: matematy
ka (kurs przygot.), 16.25 Program
dnia, 16.30 Dziennik, 16.40 Dla dzie
ci: Pora na Telesfora, 17.25 Nie

tylko dla pań, 17.50 Prawdziwy
człowiek — film dokument,, 18.10

Turystyka 1 wypoczynek, 18-25

Kronika, 18.45 Dialogi historyczne,
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20.05
Piosenka w żołnierskim płaszczu,
20.35 Panorama tygodnia, 21.15 Te
atr TV: Do wszystkich — wido
wisko poetyckie, 22.05 Dziennik,
22.25 Wiadomości sportowe,

SOBOTA: 8.55 Noa Iguany —

film fab. USA, 10.55 Geografia
(kl. VII), 11.55 Biologia (kl. IV ile.),
14.20 TV Technikum Rolnicze —

mechanizacja rolnictwa, 14.56 TV
Technikum Rolnicze — jęz. polski,
15.25 Program dnia, 15.30 Recenzje,
15.45 Kronika, 16.05 TV informator

Wydawniczy, 16.30 Dziennik, 16.40
Dla ml. widzów, 17.10 Dla młodych
widzów — Zagrajmy w „L”, 17.45

Spotkania z przyrodą, 18.10 Bieg
po zdrowie, 18.35 Pegaz, 19.20 Do
branoc, 19.30 Monitor, 26.10 Studio

13, 21.15 Dziennik, 21.33 Wiadomoś
ci sportowe, 21.55 Noc Iguany.

NIEDZIELA: 7.80 Program dnia,
7.35 TV kura rolniczy, 8.10 Przypo
minamy, radzimy, 8.20 Nowoczes
ność w domu 1 zagrodzie, 8.40 Ra
dar, 9 Dla ml. widz.: Tełeranek,
10.20 Antena, 10.35 Klub Sześciu

Kontynentów — Przez Pireneje do

Maghrebu, 11.15 MUzyezps wize
runki miast — Grodków, 11.45

Przemiany, 12.15 Dziennik, 12.30

Sport, mag. spraw., 14.20 Dla dzie
ci: L. J. Kern *- Karampuk, 14.50
Z ludowej szkatuły — Podgrodzie,
15.30 PKF, 15.40 Mikołaj Kopernik
cz. ni — Dochodzić prawdy —

film, 16.10 Piosenka dla ciebie, 17.15
W starym kinie, 18.15 Tele-Echo,
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20.05

Wojna 1 pokój cz. I — A. Boł-
końekl — film fab., ‘

PROGRAM H

WTOREK: 16.40 Program dnia,
16.45 Młodzi przed kamerą filmową
1 TV, 16.50 Szkoła podstawowa,
17.10 Kontrowersje wokół filmu

Zygadly, 17.15 Latawiec — piosen
ka w wykonaniu St. Celińskiej,
17.18 Z miasta Łodzi — film, 17.38
Wiersze St. Grochowiska 1 R. Wo
jaczka w wykonaniu I. Kareł i I.
Dziarskiej, 17.40 Fakty mówią, 17.55

Polska w filmach dokumentalistów

18 Chwila jazzu, 18.03 z wizytą «

Melpomeny, 18.40 Młodzi w teatrze,
18.45 Jęz. rosyjski, 19.20 Dobranoc,
19.30 pziennik, 20.08 Sztuka, 20.38
Bema pamięci rapsod żałobny —

Cz. Niemen, 20.42 Sekwencja ba
letowa, 20.50 Bohater historyczny
czy współczesny, 20.55 Fakty mó
wią, 21.45 „24 godziny”, 22 Etiudy
szkolne, 22.27 Wyszedł w jasny po
godny dzień — film, 22.40 Lekcją
jęz. nlem„ 23.10 Cyganka — pio
senka w wykonaniu E. Demarczyk,

ŚRODA: 16.40 Program dnia, 16.43
Nasze recenzje, 17 Świat w ka
merze naszych reporterów, 17.20

Tradycja i nowoczesność, 17.30

Spotkanie z A. Kurylewiczem, 18.10

Między morzem a lądem, 18.40 Pol
lena, 18.45 Jęz. franc., 19.20 Dobra
noc, 19.30 Dziennik, 20.05 Program
TV CSRS, 90.45 „24 godziny”, 20.55

Poezja radziecka, 21.15 Tryptyk
Staropolski, 22.35 Jęz. rosyjiki,

CZWARTEK: 16.55 Program dnlą,
17 Beskid Niski, 17.25 Kolorowe

spotkania, 17.55 Malarze rosyjskiej
bajki, 18.15 Gustaw, 18.20 Przed
wiośnie u Eskimosów, 18.45 Jęzi
angielski w nauce 1 technice, 19.28

Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20.05
Pr. rozrywk. TV radzieckiej, 20.45

„24 godziny”, 20.55 Rlgoletto G.

Verdiego, 23.05 Jęz. franc.

PIĄTEK: 16.43 Program dniaj
18.50 W kręgu nauki i przemysłu,
17.20 Polski film dok., 18 Świat się
kurczy, 18.30 Kurs jęz. ang., 19
Tęsknoty cywilizacyjne wsi, 19.20

Dobranoc, 19.30, Dziennik, 20.03
Spotkanie z jazzem, 20.35 Targo
wisko próżności, 21.20 „24 godziny*
21.30 Francuskie kryminały, 21.48
TV Giełda Wynalazków, 22.20 Jęz,’
angielski w nauce i technice, 22.39

Program na sobotę.
'

SOBOTA: 16.55 Program dnia, J!|
Na kaśzmirskim szlaku, 17.25 Woj
skowy film dok. — pr. publ., 17.58

Dionizy Smoleński, 18.25 Kurs jęz,
niem., 18.50 Osobliwi mieszkańcy
Parku Narodowego, 13.20 Dobra
noc, 19.30 Monitor, 20.15 Bomba —•

wieczór z Fernandelem, 21 Muzyką
.w dawnym Gdańsku, 21.45 TV War
szawa w programie V — pr. roz
rywkowy, 22.30 „24 godziny”, 32.40

Oryginały i transkrypcje,
NIEDZIELA: 14.45 Pr. dnia, 14.59

Ocalić od zapomnienia, 15.15 Dia

młodych widzów, 16.20 TV Turniej
Młodych Mistrzówó ■— pr. publ.,
17.20 Kowalski powinien odpocząć,
17.45 Filmy Kazimierza Kutza, 19.5)
Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20.05 Te-
levariete — pr. rozrywk. TV CSRS,
21.35 Teatr TV: Michel de Ghel-
derode — Krzysztof Kolumb, 22.45
Z bliska 1 z daleka.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Biuro Projektów Przemysłu Wyrobów Metalowych
„Biprowumet“ •— Oddział w Skawinie, ul. Dzier
żyńskiego, tel. 184 (ńa terenie Huty Aluminium) —

zatrudni natychmiast: INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW
konstrukcji budowlanej, architektury, Instalacji sa
nitarnych i grzewczo-wentylacyjnych oraz MASZY
NISTKĘ.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne.

Krakowskie Zakłady Przemysłu Piekarskiego w Kra
kowie — przyj mą do pracy: TECHNIKA BUDOW
LANEGO do Działu Inwestycji — wymagane wy
kształcenie średnie techniczne i praktyka, 2. ST.
MECHANIKÓW •— wymagane wykształcenie .średnie
techniczne i praktyka.

Informacji, udziela Dział .JCadr KZPP — Kraków.
pL Dominikański 4, godz. 7—15.

K-1337

Krakowskie Biura Projektowo-Badawcae Budownic
twa Ogólnego w Krakowie, al. Daszyńskiego 31 —

zatrudni natychmiast:
STARSZYCH PROJEKTANTÓW ARCHITEKTURY,
STARSZYCH PROJEKTANTÓW URBANISTYKI,
STARSZYCH PROJEKTANTÓW lub PROJEKTAN

TÓW instalacji sanitarnych i wentylacji mechanicznej,
STARSZYCH PROJEKTANTÓW lub PROJEKTAN

TÓW instalacji elektrycznych,
STARSZEGO PROJEKTANTA d.s. zastosowania

elektronicznej techniki obliczeniowej,
STARSZYCH ASYSTENTÓW i ASYSTENTÓW

o specjalnościach budowlanych i instalacyjnych z

praktyką w projektowaniu lub absolwentów Poli
techniki.

Kwalifikacje dla poszczególnych stanowisk okre
ślone są w uchwale nr 16 Rady Ministrów z dnia
9. I. 1969 r. MP nr 3/69.

Szczegółowych informacji udziela Sekcja d.s. Oso
bowych i Szkolenia, pokój nr 11, tel. 253-90, wewn. 14.

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo - Budowlane
Nr5 w Krakowie-Łęgu, ul. Sołtysowska 25 a —

przyjmie rjatychmiast:
— 2 INŻ. BUDOWLANYCH — posiadających upraw

nienia budowlane
w* 2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH posiadających

uprawnienia budowlane
•• ST. KSIĘGOWĄ z 10-letnią praktyką na sta

nowisko sta insp. kontroli
•• ST. REFERENTA EKONOMICZNEGO d. s. za

opatrzenia, z 10-letnią praktyką
INŻYNIERA lub TECHNIKA ELEKTRYKA, po
siadającego uprawnienia.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr — Kraków-Lęg,
uL Sołtysowska 25 a.

Dojazd autobusem linii nr 121 i 125, od przystanku
tramwajowego w Czyżynach, wzgl. tramwajem nr 22.

PŁASKIE
o wymiarach 12x8,5 cm i 10x6,5 cm

w wykonaniu maszynowym, z na
drukiem lub bez nadruku, jak rów
nież ręcznie klejone (przez chałup
ników) o różnych formatach

wykonuje
. z własnych lub powierzonych mate

riałów — Poligraficzna Spółdzielnia
Inwalidów im. Feliksa Dzierżyńskie
go w Krakowie, ul. Jagiellońska 5.

Zamówienia przyjmuje i szczegółowych
informacji udziela Dział Techniczny Spół
dzielni — telefon ńr 596-80.

Przedsiębiorstwo Przemysłowe Budowy Huty im,
Lenina .

— Generalny Wykonawca Budów: Huty im.’
Lenina w Krakowie, Huty w Zawierciu i Huty „Ka
towice” — zatrudni natychmiast

— pracowników umysłowych na stanowiska:

KIEROWNIKÓW BUDÓW, MAJSTRÓW BUDOWY,
PROJEKTANTÓW, ASYSTENTÓW projektantów,
KALKULATORÓW, . INŻYNIERÓW d. s. organizacji
i normowania pracy, ELEKTRYKA, MECHANIKA
d. S. umów i zleceń, KIEROWNIKA SEKCJI ZA
OPATRZENIA branży hutnlczo-metalowej, KIEROW
NIKA SEKCJI ZAPLECZA, KIEROWNIKÓW HOTELI,
KSIĘGOWYCH, REFERENTÓW ekonomicznych,
administracyjnych, MAGAZYNIERÓW oraz INŻY
NIERÓW budowlanych na staż pracy.

-
* pracowników fizycznych w zawodzie:

MURARZA, TYNKARZA, BETONIARZA, CIEŚLI,
STOLARZA, ZBROJARZA, SZKLARZA, DEKARZA,
BLACHARZA, LASTRIKARZA, FLIZIARZA, OPERA
TORA sprzętu ciężkiego i średniego, OPERATORA
DŹWIGÓW samojezdnych 1 samochodowych, PO*
MÓCNIKA operatora, ŚLUSARZA remontowego,
warsztatowego, konstrukcyjnego, SPAWACZA elek
tryczno-gazowego, MONTERA konstrukcji stalowych,
rusztowań rurowych, MECHANIKĄ samochodowego,
ciągnikowego, silnikowego, ELEKTROMONTERA,
ELEKTRYKA samochodowego, sprzętu budowlanego,
MONTERA instalacji sanitarnych, wodno-kanaliza
cyjnych, PALACZA c. O„ KIEROWCY SAMOCHO
DOWEGO z I i II kat. prawa jazdy, KIEROWCY

MECHANIKA, BLACHARZA KAROSERYJNEGO,
ZAPLATACZA lin stalowych, ABSOLWENTÓW
ZASADNICZYCH SZKÓŁ ZAWODOWYCH w wyżej
wymienionych zawodach oraz ROBOTNIKÓW nie-
kwalifikowanych, PORTIERÓW I SPRZĄTAJĄCE do
hoteli na budowle Huty Katowice.

Przedsiębiorstwo zapewnia warunki - pracy 1 płacy
zgodnie z Układem Zbiorowym Pracy w budow
nictwie oraz możliwość uzyskania dodatkowych spe
cjalnych premii I nagród określanych odrębnym!
przepisami, odpowiednie warunki socjalno-bytowe
(hotele lub zakwaterowania w prywatnych mieszka
niach, stołówki, opieka lekarska), możliwość zdoby
cia zawodu lub podnoszenia kwalifikacji.

Do podjęcia pracy należy zgłaszać się z dowodem

osobistym, książeczką wojskową 1 legitymacją ubez
pieczeniową — (ostatnim świadectwem szkolnym
i świadectwem zawodowym).

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia I Plae
Przedsiębiorstwa Przemysłowego Budowy Huty im

Lenina, w godzinach 7—15, telefon nr 428-74.

Dojazd spod Dworca Głównego w Krakowie —

tramwajem linii nr Ą do przedostatniego przystanku
przed Walcownią, KrMli

Praca

POMOC domowa z goto
waniem potrzebna. Wa
runki bardzo dobre. — 18
Stycznia 11/7. g-98609
PRZYJMĘ gosposię lub
pomoc domową na stałe.
Borek Fałęcki, Niecała 4,
(obok MO) g-99621
PRZYJMĘ pomoc domo
wą do dziecka, Tel. .354-69,

g-98371
POTRZEBNA pomoc do
mowa. Kraków, ul. Sien
kiewicza 9/12. g-98357

Nauka

KURSY kreśleń budowla
nych organizuje WZS
„Oświata”, Kraków, Ma
zowiecka 8, tel. 394-23.

KURSY spawania oraz

kwalifikacyjne, W róż
nych zawodach, organizu
je w lutym WZS „Oświa
ta1!, Kraków, Mazowiecka
8, tel. 394-23. K-K-837

DO egzaminu eksternisty
cznego z zakresu liceum
ogólnokształcącego przy
gotowuje Wzs „oświata”,
Kraków, Mazowiecka 8 —

tel. 334-72. K-831

MATEMATYKI, fizyki —

nauczam. — Pikulskl, tel.
596-63. g-98154
KIEROWNIKÓW zakładów
gastronomicznych — kur-z
sy rozpoczyna — WZS
„Oświata**, Kraków, Ma
zowiecka 8, tel. 334-72.

WPISY na kursy kreśleń
budowlanych, maszyno
wych i instalacyjnych —

przyjmuje Zakład Dosko
nalenia Zawodowego. Wpi
sy: Kraków, ul. Dietla 88.

Kupno

fiat — idealny stan —

kuplę. Oferty 98393 „Pra
sa" — Kraków, Wlślna 2.

Sprzedaż

PSA bernarda młodego —

oraz owczarka niemiec
kiego, rodowodowego —

sprzedam. Kraków, Kalet
ników 18/9. g-98576
FUTRO damskie, piżmow
ce brązowe, wymiar śred
ni — sprzedam okazyjnie.
Tel. 555-05, godz. 17—19.

g-98610
DWA tapczany jednooso
bowe, ; nowe, sprzedam, r-

Kraków, ul. Bytomska 11/
U> po południu, g-9$5ś7

FUTRO — czarne łapki ka
rakułowe — pilnie sprze
dam. Oferty 98402 „Pra
sa”, Kraków, Wlślna 2.

CZĘŚCI IFA, DKW 8-7. —

Lewkowicz — Wiellczka-
Lekarka, Kochanowskiego
12, po 17-tej. g-98453
PUDEŁEK miniaturowy —

czarny, szczeniak (piesek)
— po złotych medalistach,
do sprzedania. Kołodziej
czykowie, Kraków, Śkąr-
bińskiegO 5, VII Liceum.

g-98524

Lokale

DO wynajęcia na okres 2
lat, superkomfortowe 2
pokoje z kuchnią lub po
kój z kuchnią. — Oferty
98586 „Prasa” — Kraków,
Wlślna 2.

MŁODY aktor poszukuje
pokoju. Oferty 98365 „Pra
sa”, Kraków, Wiślna 2.

MIESZKANIE superkom
fortowe, M-3, parter, Grze
górzki, zamienię na 2 lub
3-pokojowe, superkomfor
towe. Oferty 98598 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

M-4 w Bochni zamienię
ńa podobne superkomfor
towe lub komfortowe w

Krakowie, chętnie Kozłó
wek. Zgłoszenia: Kraków,
telefon 628-44. \g-98423

POSZUKUJĘ garsoniery
lub’ samodzielnego pokoju
na okres Kilku lat, w

dzielnicy Krowodrza lub.
Śródmieście. — Czynsz za
płacę z góry. Oferty 98269
„Ptasa”, Kraków, Wiślna 2.

AJENTÓW SKUPU
OPAKOWAŃ SZKLANYCH

posiadających własny lokal — (np.
szopa, ogrodzony plac itp.) na tere
nie Krakowa i Nowej Huty — po
szukuje Krakowskie Przedsiębior
stwo Handlu Spożywczego ~ Od
dział Obrotu Magazynowego — Kra
ków, ul. GRZEGÓRZECKA nr 79.

Zgłoszenia i omówienie warunków w biu
rze przy ul. Grzegórzeckiej 79, pokój 302,
telefon nr 289-20 do 27, wewn. 57.

KATOWICE! — zamienię
kwaterunkowe mieszka
nie, 70 mz, telefon, przy
stacji (ciche) na podob
ne Kraków. Oferty 93344
„Prasa”, Kraków, Wiślna 2.

MIESZKANIE w nowym
budownictwie — pokój ku
chnia, łazienka, przedpo
kój, 42 m», w sąsiedztwie
Parku Krakowskiego, za
mienię na 3 pokoje z ku
chnią, najchętniej w oko-
cy 18 Stycznia, Kazimie
rza Wielkiego, Dzierżyń
skiego. Oferty Wł-10 „Pra
sa”, Kraków, Wiślna 2.

Nieruchomości

PARCELĘ budowlaną w

Bieżanowie-Drożdżowni —

sprzedam. Mistrzejowlce,
os. 1000-lecia SO/25.

g-90814

Różne

Świadków potrącenia
mojej córki przez samo
chód pod Filharmonią, 23
X 1972 r., godz. 18.30, pro-

zszę o informacje: — dr
Chmielewski — Sławków*
*ska 20, tel. 200-75, godz*
11—16. g-98682

SIATKĘ ogrodzeniową do*
starcza tanio do domu -•

wytwórnia Mączyrtskiego.
Zimą wysyłka niezwłocz
nie. — Zgłoszenia: 31-025
Kraków, Zamenhofa 13 —

tel. 225-33. g-98635

POSIADAM lokal w Chrza
nowie, z dużym zapleczem.
Oczekuję propozycji. —

Oferty 98482 „Prasa’*, Kra*
kówk, Wiślna 2.

Chcesz podnieść swoje kwalifikacje zawodowe ? I

Z, głoś się natychmiast
do Przedsiębiorstwa Transportowo-Spedycylnego

Budownictwa - Kraków, ul. BALICKA 56 - tel. 383-00 do 03

które przyjmuje kandydatów na kurs samochodowy kat.„C“
Kandydaci powinni posiadać prawo jazdy kat- „B“ i co

najmniej roczną praktyką w zawodzie kierowcy oraz uregu
lowany stosunek do służby wojskowej. — W okresie trwania

kursu będq oni zatrudnieni jako pomocnicy kierowców.

Koszty kursu pokrywa przedsiębiorstwo. — Zamiejscowym
zapewnia się zakwaterowanie w hotelu robotniczym.
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ECHO KRAKOWA

Nagrody Krytyki Plastycznej

Sir. 7

ubiegłym roku

budynku MPWiK, który wznie
siony został w 1901 roku tstniaty

— pamiętające początki dzisiej
szych krakowskich wodociągów
—> pompy parowe z potężnymi
kolami zamachowymi. Te nie
czynne już od lat urządzenia zo
stały ostatnio zdemontowane. O -

mgr
nam

czer-

Ostatnio z wielu rejonów Kra
kowa dochodziły do nas sygna
ły, że z kranów popłynęła naj
pierw mętna woda, a następnie,
w ogóle na jakiś czas przestała
płynąć. Zwróciliśmy się z proś
bą o wyjaśnienie do dyr. nacz.

Miejskiego Przedsiębiorstwa
Wodociągów i Kanalizacji
JANA BADAŁY. Oto co

powiedział:
— Dla potrzeb Krakowa

pie się wodę z Rudawy, Sanki,
Dłublii i “

malnego
niedobór

tyle, ile
kości i

swym przemysłem. O groma
dzeniu

krytyczne okresy
wy. Jeśli bowiem

brakuje wody we

nich korzysta z

praktycznie rzecz

nbcą można nieco
mać w zbiornikach. Alarmują
przede wszystkim mieszkańcy
wyżej położonych rejonów
sta, mieszkań na

ł trach.

Pobór wody z

ki i Dłubni jest
Nie można bowiem nadmięrnym
jej czerpaniem naruszyć życia
biologicznego w tych rzekach,
jak też istniejących stosunków

wodnych w glebie na terenach

nadbrzeżnych. Jeśli chodzi o

Wisłę to jest *na, jak wiadomo,
bardzo zanieczyszczona, przy
Czym stan tych zanieczyszczeń
stale wzrasta. Oczywiście naj
trudniej jest, gdy panuje jesz
cze do tego posucha. Kłopoty
występują też w okresach ta
kich jak ostatnio, tj. podczas
roztopów. Wówczas to w du
żych ilościach, rozmaitymi ście
kami, spływają z gruntu: pia
sek, żwir, muł, pozostałości po
sztucznych nawozach i innych
odpadkach. Proces wytrącania
zawiesin przebiega w zwolnio
nym tempie, zamulają się fil
try. Mamy do wyboru, albo

przesyłanie mętnej wody, cał
kowicie jednak zdatnej do użyt
ku, albo też okresowe zamyka
nie jej dopływu do sieci. Decy
dujemy się zazwyczaj na wy
bór —- nąszym zdaniem mimo

Wisły. W czasie maksy-
zapotrzebówanla jej

■ wynosi mniej więcej
zużywa średniej wiel-

miasto powiatowe ze

rezerw na szczególnie
nie ma mo
tt odbiorców

dnie, Wielu z

niej nocą. A

biorąc tylko
wody zatrzy-

wyższych
mia-

pię-

San-Rudawy,
ograniczony.

Szczepienia
przeciw

Rozpoczęły się już obowiązko
we, coroczne szczepienia psów
przeciw wściekliźnie. Przypomi
namy, że podlegają Im wszystkie
psy w wieku powyżej 2 miesięcy.
Urzędowa opłata za zabieg wy
nosi 25 Zł.

Szczegółowe dane dotyczące ter
minów i miijsc szczepienia zosta
ły podane w publicznym Obwie
szczeniu Wydz. Rolnictwa RN m.

Krakowa. Akcję rozpoczętó od
Śródmieścia, następnie będzie ona

prowadzona W kolejności na tere
nie Krowbdrzy, Nowej Huty, Po^“

górza. Ostateczny termin szcze
pień upływa w dniu 31 marca.

Oprócz osiedlowych punktów,
czynnych tylko w oznaczonych
dniach, szczepienia prowadzi
przez cały czas akcji — codzien
nie od godz. 9 do 15 —• Lecznica
Zwierząt przy ul. Brodowicza 13.

Sekcja Krytyki i informacji
Plastycznej Krakowskiego Od-

C działu Stowarzyszenia Dzienni-
Skarzy Polskich postanowiła od

SJbieżącego roku przyznawać do-

roczną Nagrodę Krytyki, piasty-
S cznej w . następujących dziedzi-

Nnach: malarstwo, rzeźba, grafi-
S^ka Oraz doroczną Nagrodę Kry-
Styki dla jednego twórcy z in-

Snych okręgów ZPAP wojewódz-
vtwa krakowskiego.

Za rok 1972 nagrody te otrzy-
Smali: w dziedzinie malarstwa —

__ _ Jerzy Nowosielski, rzeźby —

Nad tą komorą^Wanda Czełkowska, grafiki —

ozonatory, x Jerzy Panek, zaś nagrodę dla
- X twórcy z innego okręgu ZPAP

v— Antoni Rząsa z Zakopanego.
S Doroczna Nagroda Krytyki

Fot. J. LEWICKI Sjest wyrazem uznania dla twór-

becnle płynąć będzie tędy — w

specjalnej obudowie — woda
przepompowni. 1
zamontowane zostaną j,.
zakupione w Paryżu. Na zdjęciu :S

przygotowanie wnętrza dla ozono-x

wania wody.

ilo-

już
niż

wszystko mniejszego zła — a

mianowicie na. wstrzymanie na

jakiś czas dostaw wody.
— Czy MPWiK podejmuje ja

kieś przedsięwzięcia, aby wody
było więcej i miała ona lepszą
jakość?

— Jeśli chodzi o wzrost

ściowy to możliwości, jak
wspomniałem, są więcej
skromne. Większe szanse nato
miast istnieją odnośnie poprawy
jakości wody.

W jednej ż renomowanych
firm w Patyżu zamówione zo
stały urządzenia do ozonowa
nia wody. Ozonatory nadeszły
przed kilku dniami. Posłużą do

ozonowania wody z Wisły i
Sanki. Następne dostawy ta
kich urządzeń będą służyły dla
ozonowania wody z Rudawy i
Dłubni. ÓŻonoWanię poprawia
smak 1 Jakość
na skuteczne
noli i innych
nieczyśzczeń,
bakteriobójczo.
na będzie krystalicznie przej
rzysta, podobnie jak źródlana,
o lekko błękitnym odcieniu.

Podejmujemy
przedsięwzięcia.

wody, ■ pozwala
redukowanie fe-

chemićznych za
działa również
Woda ozonowa-

też i inne

Dotąd wodę

filtrujemy przy pomocy natu
ralnych złóż piaskowych a w

bież- roku rozpocżniemy filtra
cję przy pomocy aktywnej krze
mionki, co też wpłynie na pod
niesienie jakości wody. Do re
dukowania wielu szkodliwych
dla 'zdrowia związków chemi
cznych, znajdujących się w wo
dzie, pomaga także granulowa
ny węgiel aktywowany. Osta
tnio uruchomiono w Polsce pro
dukcję węgla pylistego o podob
nych właściwościach, skorzysta
my więc także z tej szansy pod
niesienia jakości wody. Staramy
się też o dostawę autoanaliza-
torów, dzięki którym czas uzy
skiwania wyników badań jako
ści yody skróci się z 2» godzin
do 8 minut. Będzie więc można

natychmiast reagować i podej
mować decyzje o zatrzymaniu
złej wody, gdy jeszcze nie uciek-
nie ona przed naszą ingerencją.
Generalnie jednakże sytuacja
zmieni się na korzyść, gdy Kra
ków na przełomie r. 1974/75 o-

trzyma wodę z nowego ujęcia
i zakładu uzdatniania na Rabie.

—- Dziękuję za informacje.
Rozmawiała:

B. PIECZONKOWA

Notatnik krakowski
O GODZINIE:

(drugi termin godz. 9 .30)
Społeczny Studenta, ul.

xn ó-
Plosen-

Czarto-

kursów w Salzburgu ! Annemasse
oraz 11 ogólnopolskiego Konkur
su Akordeonowego. W progra
mie: Bach, Haydn, Schubert,
Schmidt, Lundąuist, Miaskow.
Koncert organizuje Tow. Muzy
czne w Krakowie.

* W KDK czynne są
wystawy: W

ludowej” —

St, Borowca
„Piwnicy" —

zaneckiego.
* Z powodu zmiany ekspozy

cji — Wystawy Muzeum Archeo
logicznego, ul. Poselska 3 — bę
dą zamknięte; w dniach 17—21 bm.

jjniiliiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiłHiiiiiiiiiiiuiiiiniiiHnHniiniiiiiininiiniiiiinmiHiinHi

do 28 bm.
twórczości
malarstwa

oraz w

„Galerii
Wystawa
z Brzeska
Fotogramy A. Ka-

ców, którzy w roku minionym
szczególnie silnie zaakcentowali

swą obecność w życiu plastycz
nym Krakowa i województwa,
których
stał się
cżnym.
Krytyki
szczególnym, którego tegorocz
nym jej laureatom gratuluje
my. (e)

udział w wystawach
wydarzeniem artysty-
Dlatego też Nagroda
jest wyróżnieniem

SOBOTA NIEDZIELA

17 18
LUTEGO

Donata Symeona
Sylwlna Konstancji

M. Sala 15, 17, 19 Czas umierania

(fr. 1 .18). Światowid 15.45, 18, 20.15
Historia miłości , (hlszp. 1. 14).
M. Sala 13, 17.15, 19.30 Narzeczona

pirata (fr .1 . 18). Sfinks (Majakow
skiego 2) 15, 18, 20 Cżłowlek or
kiestra (fr. L 14).

NIEDZIELA

Kijów 10.30, 13.30 Wielka wtócT*-
19.45 Kopernik. Uciecna
zamk., 12.15, ■Niebieski

15.45, 13, , 20.15 Węsę-'ę.
11, 15.30, 18, 20.30 JGafl

Ka-

informuje

— Dziś polecamy nowość:
— promiennik podczerwieni ha

logenowy 1000 W z trzonkiem
X 502- w cenie 310,— zł.
Promiennik podczerwieni znaj

duje szerokie zastosowanie:
— w przemyśle spożywczym .do

podgrzewania posiłków; do o-

piekania artykułów spożyw
czych w rożnach, do suszenia
we wszystkich okolicznościach,

— w przemyśle chemicznym do
zmiękczania tworzyw termo
plastycznych, w zakładach gu
mowych do utwardzania la-
texu,

— w warsztatach samochodowych
do suszenia lakierów

— oraz może być stosowany wszę
dzie, gdzie występuje podgrze
wanie, suszenie 1 ocieplanie.
Promiennik możną nabyć w

sklepach branży elektrotechnicz
nej WP „Arged", PSŚ 1 PDT.

K-1542

Modne,tanie
i krótkie serie

Teatry
SOBOTA

Słowackiego 19.15 Rewizor,
meralny 19.1! Wywiad, Ludowy:
19.15 Papugi, Muzyczny 19.15 Naj
piękniejsza, Groteska 17 Mikołaj
u Bolka 1 Lolka, Jama Michalika
Przedstawienie odwołane, Teatr

Kolejarza 19 Karnawał w Warsza
wie.

NIEDZIELA

Słowackiego 14 Faust, 19.15 Re
wizor, Modrzejewskiej 19.15 Dzia
dy (prem. pras.) przedst. zamk.

Kameralny 19.15 Wywiad, Ludowy
19.15 Oby nam się!, Groteska 10, 14,
17 Mikołaj u Bolka 1 Lolka
(przedst. zamki), Filharmonia 17,

20 Hanka Bielicka ma glos, Jama
Michalika 22 Boyowym szlakiem.

Kolejarza 15, 19 Karnawał w War
szawie, ETAM-2 (ul. Westerplatte
20) 20 Przerwy w podróży.

Kina

JUTRO

*9—
— Dom
Reymonta 15. — Zjazd Sprawoz
dawczy Związku Bojowników , o

Wolność i Demokrację, dzielnicy
Zwierzyniec.

k 9.30 — Klub TPPR, Rynęk Gł.
20 — eliminacje miejskie
gólnopolsklego Konkursu
ki Radzieckiej.

* 12 — Oddział Zbiory
ryskich, ul. Pijarska 6 — rozpo
częcie cyklu filmów kr. metr, z

Okazji 500 rocznicy urodzin M.
Kopernika, Filmy: Siadami Ko
pernika, Złoty wiek Pomorza
i Warmii, Dziennik z podróży
Bolonia — Padwa. Wstęp wolny.

* 12 — Pawilon Wystawowy
BWA, pl. Szczepański 3 a — pro
jekcja kr. metraż, filmów o sztu
ce i kulturze francuskiej. Komen
tarz w jęz. francuskim.

* 16 — Klub „Starówka", ul.
Szczepańska 5/II p. — Kolorowe
bajki i filmy dla dzieci 1 mło
dzieży.

*18—

Wystąpią
.wydziału

A POZA TYM:
* TOS Stacja Obsługi Samo

chodów nr 43 w Nowej Hucie, os.

zgody pełni
18 bm.

*WSali
odbędzie się
bm. recital akordeonowy Henry
ka Krzemińskiego z Warszawy,
laureata Międzynarodowych Kon-

z „MODY"
Spółdzielnia Biellżniarzy zmie

niła obecnie nazwę na Spół
dzielnię Prący „Moda”, zresztą
znacznie bardziej odpowiednią
dla. zakładu szyjącego przede
wszystkim konfekcję damską i

męską a bielizną nie zajmują
cego się prawie zupełnie. Ambi
cją „Mody” jest produkcja 0-

dzieży ładnej, w krótkich se
riach, z ciekawych tkanin i na
prawdę modnej.

Wczorajszą giełda robocza,
zorganizowana w celu rozezna
nia potrzeb rynku w II półro
czu br., udowodniła, że ambi
cje spółdzielni idą w parze z

możliwościami. Przedstawiciele

Wydziału Handlu, Przemysłu
i Usług Prezydium RN m. Kra
kowa, WPTO, WSŚ „Społem” z

Krakowa i Kielc oraz WZSP o-

bejrzeli kilkanaście
modeli. Szczególnie
się czerwona ■wiatrówka
clarska do noszenia zarówno dla
kobiet jak i dla mężczyzn. Po

giełdzie handel zamówił w spół
dzielni towar wartości 23,5 min
zł. Tak więc należy sobie tylko
żyćzyć, by udane modele tra
fiły naprąWdę szybko do klien
tów. (bóg)

udanych
podobała

nar-

Niedziela dla hutników,
zespoły ZDK HiL dla

P-62.

dyżur w niedzielę,

Marmurowej KDK
w poniedziałek 19

Pamiątkowe
plakietki
Z okazji 25-Iecia Szkolnych

Kas Oszczędności — PKO wy
dała jubileuszowe plakietki dia
szkół, w których nieprzerwanie
od 1947 roku działają SKO. Pla
kietki takie w Krakowie otrzy
mują: Szk. Podst. nr 16, ul.
Dietla 76, Szk. Podst. nr 2 —

I ul. Spassowskiego 8, Szk. Podst.

Inr 1 —iii. Marka 34.

I

ga, 16.30,
10 seans

żołńierz.
Wolność

■ • Sycylijczyków. Mł; Gwardia 11J9,
14.30, 17.15, 20 Tora; To^S„ Tor).
Wrzos- ij. winnetoij; \ W -DhJlfiJe
Śmierci (jug; lr H), 15,45f 18, 2013
Różowa pantera. Zuch 15, 17.. 19'
Motodrama..' Wisła 13, 16, 18 Ńie-*
śmiertelni Flip 1 Flap, 20 Nić mcż*
na żyć wę troje, Maskotka 12,15'
Kajtek i. siedmiogłowy smok, 15.30,

'

17.45, 20 Bujlltt. Tęcza 14.45, 17,
19.15 Poskromienie złośnicy (USA,
1. 14). Dom Żołnierza 15.45, 18,
20.15 Ziemia faraonów. Mikro 11
Pierścień księżnej Anny (poi. 1.

11) 15.30, 18, 20.30 Obława; Chemik
14.45, 17, 19 poskromienie złośni
cy. Kultura 11 Słoń Maruda (ang.
1. 11) 15.45, 18. 30 .- 15 Nikt nie woła
(poi. 1. 16). « 1

Pozostałe, kina jak w sobotę
PROGRAM: DLA .DZIECI

Wisła ii; 12, Maskotka lO.is, 1115,
Zuch 14, Związkowiec 12.15, Dom
Żołnierza 12.30.

KINA W NOWEJ HUCIE

Świt, D.. Sala 13 Nowa . misja
korsarza (fr. 1 . 11) 15-30 . 18. 20.30

Prywatna wojna Murphy’ego.
Światowid D. Sala, 16, 18., 20 Bez
wyraźnych motywów (fr. ’1. 16).

Pozostałe lęlna jak W sobotę
, PROGRAM DLA DZIECI

Sfinks 10. 11, 12. Światowid D.
Sala n.15 ‘Zestaw bajek.

Telewizja
SOBOTA — IŻ 15.25 Program

dnia, 15.30 Kronika,. 15.50 Redakcja
szkolna zapowiada, 16.05 TV Infor
mator Wydawniczy, 16.30 Dziennik,
16.40 Dla mł. widżów: Ostatki 0-

SOBOTA

Kijów 15.30 Wielka włóczęga
I. 11) 19.30 Kopernika (poi. 1.
seans zamk. Uciecha 10, 12,15 Nie-.
bleski żołnierz (USA, Ł 16) 15.45,
18, 20.15 Wesele (poi. 1. 14), 22.13

Pojedynek rewolwerowców (USA),
Wolność 1530, 18, 20.30 Klan Sycy
lijczyków (fr. 1 . 16). Apollo 10,
12.30, 15.45, 18, 20.15 Piękny listo
pad (wł. 1 . 18). Wanda 10, 12.15 Lo-
ve story (USA, -1. 16) 16, 19 Tylko
dla orłów, (ang. 1 . 14). Sztuka (stu- :

dyjne) 10, 12 Kajdanki (jug. J. 10)
16, 18, 20 Wyspa wyklętych (jug.

II. 18). Ml. Gwardia (Lubicz 13)
■14.45, 17/19.15 Staroświecki dramat ..... „

(ZSRR, 1. 14). Wrzos (Zamojskiego/ śmloklasistów, 17,40 Finał 11 Olim-
50) 15.45, 18, 20.15 Różowa pantera
(ang. 1 . 16); Zuch (Krowoderska

3) 15, 17 Motodrama (poi. 1. 11).
Wisła (Gazowa 21) .12,' 16, 18 Nie
śmiertelni Flip 1 fiap (USA, I. 11)
13, 20 Nie można żyć we troje
(ang. 1. 18). Maskotka (Dzierżyń
skiego 55) 11, 15.30, 17.45, 20 Bullitt
(USA, 1. 16) 13 Kajtek 1 siedmio
głowy smok (Węg. 1. 7). Ugorek
(os. Ugorek) 15, .17, 19 Wódz Se-
minolów (NRD, 1. 14). Związkowiec
— studyjne- (Gsżegóraećka tj.')'. 1530/
18, 20.30 Lew w zimie (ang. 1 . 14).
Dom Żołnierza (Lubicz 48) 15.45
Ziemia faraonów (USA, 1. 14). Mi
kro (Dzierżyńskiego 5) 15.30, 18,
20.30 Obława (USA, 1, 18), Che
mik (Zakopiańska 62) 19 Poskro
mienie złośnicy (USA, 1. 14). ZZK
Prokoclm (Bleżanowska 71) 18 Za
mek pułapka. (fr. I . 16). Kultura

(Rynek Gł. 27) 18, 20.15 Nie ma po
wrotu Johny (pól. 1 . 18). Wiedza
18 Przegląd ■filmów kr. 1 śr. metr.

KINA W NOWEJ HUCIE
Świt 15.30, 18, 20.30 Prywatna

wojna Murphy’ego (ang. 1 . 16).

(fr.
14)

etatu..
11.45

.12.30
14.40

Karam-

Dekoracja miasta

I
Z okazji przypadającej w

poniedziałek 19 lutego 500-ej
rocznicy urodzin Kopernika
Prezydium Rady Narodowej
m. Krakowa prosi zakłady,

instytucje oraz administra
cje domów o udekorowanie

budynków flagami o bar
wach państwowych i miej
skich.

Rozmowy przy herbacie

cz. n — film fab., 23,35
ang., 0,95 Program H
0.15 Program na nie- ■

Józefa Dyndy twórczość wielokrotna
Nazwisko tego grafika odnajdujemy pod rysunkami saty

rycznymi, w stojice redakcyjnej kilku roczników „Głosu
Młodzieży”. Zasadniczym przedmiotem ^zainteresowań JOZEFA
DYNDY jest jednak plakat, niejednokrotnie nagradzany, wy
stawiany m. in. w Kopenhadze czy w Rzymie. Autor brał
udział również w ekspozycjach satyry w ZSRR, NRD, KRL-D
i Wietnamie. Ostatnio -uzyskał podwójne wyróżnienie (w gru
pie plakatu eksperymentalnego) w konkursie plakatowym
imprez folklorystycznych. Nigdy nie zostaną one rozpowszech
nione, Jjo...

...były to plakaty przes
trzenne. Poligrafika ma mnó
stwo trudności z plakatami
tradycyjnymi i nie może pod
jąć się tego rodzaju realizacji.
Czuwając nad drukiem włas
nych, miałem czas zoriento
wać się, że wydawnictwa od
czuwają, dla przykładu, brak
urządzeń do tzw. prószenia.
Czynność tę drukarze wyko
nują ręcznie a i tak zdarza

się, że ostateczna wersja w

rezultacie odbiega od projek
tu. Proste techniczne plaka
ty, wydobywające, szlachet
ność farby drukarskiej, wy
glądają lepiej.

— Dlaczego włainie pla
kat?

— Najpierw: dlaczego gra
fika? Bo Wyzwala spontani
czność, operuje kontrastowy
mi barwami. Plakat? Bo daje
rozmach, bo większy forma
tem i rozmawia z ogromną
publicznością. Duża to satys
fakcja, widzieć, jak sam się
„broni”, zwłaszcza w odnie
sieniu do plakatu polityczne
go, który dominuje W mojej
twórczości.

— Vczestniczył Pan w

rozlicznych konkursach...
— Laur konkursowy to do

datkowe źródło zadowolenia,
iiiuiniiiiiiiiiiimiiuiHimuiumuunnHuumuimmiiimuuiiiimiHiiimiiiiiniiiiiinnnniin

potwierdzenia własnych mo
żliwości, zwłaszcza w sytua
cji, kiedy podejmuje się pra
cę zarobkową- w pełnym
wymiarae godzin (obniżenie
pułapu wymagań, ogranicze
nie inwencji). Osiągnięcia
konkursowe, to minimum, o

jakie zabiega każdy plastyk.
— Współpracował Pan z

wydawnictwami prasowy
mi... ,

— z „Zebrą** pismem stu
denckim, istniejącym dwa la
ta, „Gazetą Krakowska” 1
„Głosem Młodzieży”. Współ
udział w ich powstawaniu
wykształcił ostrzejsze spoj
rzenie na tzw. szatę graficz
ną dzienników i czasopism.
Wysoko oceniam poziom gra
ficzny „Literatury”, „Ty i

Ja”, „Kina”, „Trybuny Ro
botniczej”. Wszystkie mają
interesujący sposób łamania,
układ, winiety.

— Dziękujemy za roz
mowę.

ELŻBIETA WOJTOWICZ

plady Wiedzy Rolniczej, 18.35 Ro
dzina Orfeusza, 19.20 Dobranoc,
19.30 Monitor, 20.15 Marzenia mi
łosne — film fab. węg.-radz., 22.05
Dziennik, 22.25 Wiadomości sport.,
22.40 Teatr Rozrywki — 850 milio
nów, 23.45 Studio przebojów, 0.25

Program na niedzielę.
'

NIEDZIELA — I: 7,30 Program ,

dnia, 7.35 TV kurs rolniczy, j to

Przypominamy, radzimy, 8.20
Alarm przeciwpożarowy trwa, 8.30

.Noiwcupieśńbść w. domu 1 tęagrodźŁe,
9 Dla mł. widzów: Teleranek,
10.20 Encyklopedia Tatrzańska —

narciarstwo, 10.50 Muzy bez
11.20 Piórkiem 1 węglem,
Dziennik, 12 Przemiany,
Sport. Magazyn. Sprawożd.,
Dia dzieci: L. J . Kern —

puk, 15.10 Warszawa — Moskwa —

teleturniej, 15.05 Wszystko za

wszystko, 17.40 Kryteria — felieton
W. Loranca, 17.55 Kwiaty Aten- —

pr. rozrywk., 18.25 Doktor Mikołaj ■.
— widowisko o Koperniku, 19.35
Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20.20
Chłopi — Zemsta (ostatni odci- ''

ńek), 21.15 PKF, 21.25 Studio Ron
do przedstawia: Gwiazdy 7 stolic,
22.25 Magazyn'sportowy, 23.15 Pro
gram na poniedziałek.

SOBOTA — II: 16.40 Program
dnia, 16.45 Indie — rep., 17.10 o

mlędzę cały świat — pr.. pub).', \’

17:40 Wspólna nauka, 18.25 Kurs

jęz. niemieckiego, 18.50 Długie bez-
deszczowe lato, 19.20 Dobranpę,
19.30 Monitor, 20.15 Wieczór z Pan
tomimą Wrocławską — Odejście
Fausta, .2 1 .20 „24 godziny”, 2130
Ja, Agata i Ty, 22,10 Kara — (Fia
kier nr 13)
Kurs jęz,
proponuje,
dzielę.

NIEDZIELA — II: 14.20 Program .

dnia, 14.25 Dla mł. widzów: Sport
i zabawa, 15 25 Artyści okresu
przedrewolucyjnego, 15.45 Estrada ,

poetycka — poezja M. Jastruna,
16.30 Turniej politechnik, 17.30 Lu
dzie z pociągu — filmy K. Kutza,
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik,. 20.20 -

Żarty przykładne - (klasycy humo
ru), 21.25 Nicolo Copemlco Grata
Patrią, 22.15 Grupa Baletu Nowo
czesnego, 22.35 Program na wto-

• rek.

Wystawy-muzea
Wawel (Skarbiec i Zbrojownia

sob., niedz. 9—14.15), Zamek i Mu
zeum w Pieskowej Skale (sob., .

niedz. .10-rlO), Muzeum Lenina,
Topolowa 5: ZSRR związek brat
nich narodów (sob. 10—17, niedz.

10—13), Muzeum Historyczne —

Oddziały: Jana 12: Dzieje 1 kul
tura Krakowa; Szpitalna 21: Dzieje
teatru krak. Scenografia k. Wtś-

. niaka, Krzysztofopy, Rynek Gł.
35: Kraków 1 region krakowski w

’’

oczach dziecka, Franciszkańska 4:

Mikołaj Kopernik (sob. 9—14,
niedz. 9—16), Muzeum Narodowe —

Oddziały: Sukiennice: Galeria ma
larstwa pot. XIX w. (sob. 10—13,
niedz. 10--16), Dom Matejki, Flo
riańska 4i (sob. ith—is, niedi. 9*
15), Szcłaysklch, pi. Szczepański 9:
Pdd. malarstwtf i , rzeźba do ‘176'4
r. (sob. 10—15, niedz. 10—10), Czar-. :

torysklch, Jana 19 (sob. 10-,5,.
‘

(Ciąg dalszy na str. 8)



mecze Hutnika i Beskidu
PO DWUTY
GODNIOWEJ

przerwie siat
karze ekstra
klasy wznawia
ją rozgrywki.
Już w pierw
szych meczach

drużyny naszegodrugiej rundy
©kręgu: Hutnik i Beskid, mają
szanse na odniesienie zwycięstw.

W trudniejszej sytuacji jest
Hutnik, gdyż spotka się on z

'

Legią, która aktualnie zajmuje
trzecie miejsce w tabeli. Siat
karze Warszawscy zdobyli do-

Juniorzy grają...
W PRZEDOSTATNIEJ kolej

ce spotkań hokejowych w ra
mach centralnej ligi juniorów
w Nowym Targu dojdzie do

bezpośredniego meczu dwóch
najlepszych zespołów, Podhale
podejmuje bowiem KTH. Po
nadto Unia gościć będzie w O-
święcimiu GKS Katowice, Na
przód Janów — Cracovię a

Baildon — Polonię.

Wyprawa „Wawelskich Smoków" do Warszawy
oby zakończyła sie sukcesem

tąd 8 pkt., zaś drużyna z No
wej Huty — 5 pkt. Przypomni
my jeszcze, że w pierwszej
rundzie Hutnik przegrał w

Warszawie 0:3 i 2:3. Wtedy jed
nak krakowianie grali słabo.
Zwyżka formy, i to wyraźna,
przyszła dopiero pod koniec
pierwszej części rozgrywek, kie
dy to Hutnik wygrał cztery ko
lejne spotkania. Naszym zda
niem odmłodzony zespół Hutni
ka, z rutynowanym Szymczy
kiem na czele, powinien nawią
zać równorzędną walkę z Le
gią, stać go na odniesienie
dwóch zwycięstw.

Beskid gra natomiast z war
szawską Skrą. W pierwszej
rundzie mecze w Warszawie
między tymi drużynami przy
niosły podział punktów. Fawo
rytem w obecnych spotkaniach
jest Beskid, należy jednak pa
miętać, że Skra walczy o u-

trzymanie się w lidze. /
W pozostałych meczach grają:

Resorią — Stal, AZS Olsztyn —

AZS Warszawa.

młodsza ekipa Krakowskiego
Zimowych Igrzyskach■■W

W dniach 1—7 marca br. na arenach Krakowa, Nowego
Targu, Zakopanego i Krynicy odbędą się V Zimowe Igrzyska
Młodzieży Szkolnej w kategoriach juniorów młodszych i mło
dzików. Wcześniej, bo w dniach 25—27 bm. w Augustowie i

Gołdapii przeprowadzona zostanie wielka impreza w ramach
wspomnianych Igrzysk, lecz dla „maluchów”, dziewcząt i

chłopców urodzonych w 1960 r. i latach następnych.
— Myśląc o umasowieniu kul

tury fizycznej — mówi sekretarz
Zarządu Okręgu Szkolnego Zwią
zku Sportowego w Krakowie
mgr Wiesław Targosz — władze
oświatowe postanowiły zorgani
zować zawody dla 12—13-latków.
Będą to zawody tylko drużyno
we a w każdej konkurencji wy
stąpią zespoły szkolne, które w

eliminacjach wojewódzkich zdo
były pierwsze miejsca. Kraków i

województwo reprezentować bę
dą:

■ w narciarstwie klasycznym
— zespół dziewcząt ze Szkoły
Podstawowej z Kościelisk, który

WYJĄTKOWO CIEKAWIE ZAPOWIADA SIĘ DZISIEJSZA I
JUTRZEJSZA SERIA SPOTKAŃ KOSZYKARZY O MISTRZO
STWO I LIGI. TAK SIĘ BOWIEM SKŁADA, ŻE W BEZPOŚRE
DNICH MECZACH ZMIERZĄ SIĘ CZOŁOWE ZESPOŁY EKS
TRAKLASY: ŚLĄSK Z RESOVIĄ, POLONIA Z WISŁĄ I LUB
LINIANKA Z WYBRZEŻEM. SZCZEGÓLNIE INTERESU
JĄCO ZAPOWIADAŁY SIĘ OSTATNIE MECZE, LECZ, NIE
STETY, DRUŻYNA LUBELSKA WYSTĄPI BEZ SWOJEGO
NAJLEPSZEGO ZAWODNIKA, KASPRZAKA, KTÓRY PRZED
TYGODNIEM DOZNAŁ POWAŻNEJ KONTUZJI.

W KRAKOWIE odbędzie się
ponadto aż sześć spotkań koszy
kówki o mistrzostwo II ligi. Ko-

szykarki AZS-u spotkają się ze

Stalą Stalowa Wola, natomiast
męskie zespoły Korony i AZS-u
grają że Startem Lublin i Tęczą
Kielce.

zwyciężył w eliminacjach przed
szkołami z Dzianisza i z Zakopa-
nego-Harendy oraz zespół chłop
ców ze Szkoły Podstawowej
ze Zwardonia, który wygrał eli
minacje przed drużynami z Cho
chołowa i Kościelisk;

■ w „Błękitnej sztafecie” —

drużyna ze SP we Frydmanie,
która pokonała w zawodach wo
jewódzkich drużyny ze SP nr 1
w Nowym Targu i z Trybsza;

■ w „Złotym Krążku” — pier
wsza drużyna SP nr 1 w Nowym
Targu, która zwyciężyła w eli
minacjach przed drugim zespo
łem z tej samej szkoły i przed
SP nr 9 w Oświęcimiu;

■ w łyżwiarstwie szybkim na

lodzie — dziewczęcy zespół ze

Szk. Podstawowej nr 1 w Zako
panem, wygrywając z dwoma

drużynami ze SP nr 2 w Nowym
Targu, oraz chłopięcy zespół ze

Szk. .Podst. nr 1 w Zakopanem,
który zwyciężył w eliminacjach
drużyny ze szkół nr 2 w Nowym
Targu i nr 9 w Oświęcimiu.

W narciarstwie klasycznym,
łyżwiarstwie oraz w „Złotym
krążku” i „Błękitnej sztafecie”
zawody odbędą się w Augusto
wie. A co w Gołdapii pytam kie
rownika działu sportu w SZS,
mgr Jerzego Grochala.

— Tam dla młodzieży szkół

średnich, odbędą się zawody w

biathlonie. I to zarówno dla dzie
wcząt, jak i dla chłopców uro
dzonych w 1954 r. i młodszych.

— Kto będzie reprezentował
Kraków w tych zawodach?

— W eliminacjach wojewódz
kich zwyciężył zespół dziewcząt
z Liceum Ogólnokształcącego w

Jabłonce, przed drużynami z Ze
społu Szkół Zawodowych w Za
kopanem i z Liceum Ogólno
kształcącego w Limanowej. Ple
caki pakują więc uczennice z Ja
błonki. Wśród chłopców też po
wierzyliśmy reprezentowanie
naszego regionu drużynie LO z

Jabłonki, która wygrała elimi
nacje przed drużynami z Zespołu
Szkół Zawodowych w Zakopa-
nęm i LO w Żywcu. (F)

Dokąd pójdziemy?
DZIŚ:

Sympatycy koszykówki w

Krakowie liczyli po cichu, że
właśnie w Lublinie Wybrzeże
może stracić punkty, podobnie
jak i Resoyia we Wrocławiu, a

tym samym „Wawelskie Smoki”

miałyby realne szanse włączenia
się do walki o mistrzowski ty
tuł. Lublinianka raczej nie spra
wi niespodzianki, niemniej jed-*
nak należy liczyć się ze zwy
cięstwami Śląska w meczach z

Resoyią, co — przy ewentual
nych sukcesach krakowian, w

Warszawie — może dać Wiśle
drugie miejscó w tabeli.

Do tego są jednak potrzebne
zwycięstwa nad. Polonią, a jak
wiemy, w małej sali przy ul.
Konwiktorskiej warszawscy ko
szykarze są zawsze bardzo groź
ni. Wczoraj „Wawelskie Smoki”
odjechały autobusem klubowym
do Warszawy. Tuż przed odjaz
dem rozmawiałem z trenerem,
mgr Tadeuszem PACUŁĄ. Oto

jego wypowiedź:
„Mecze z Polonią w Warsza

wie zawsze były zacięte, obecnie
sytuacja nie jest dla nas łatwa,
bowiem występujemy bez Ład-
niaka, a Polonia już w pełnym

składzie, z Nowakiem., który po
kontuzji, wrócił już do zdrowia
i nadal jest jednym z najlep
szych strzelców w ekstraklasie.
Chłopcy zapowiadają bezpardo
nową walkę. Chcielibyśmy przy
wieźć z Warszawy przynajmniej
jeden punkt".

W pozostałych meczach grają:
Górnik — Lech, Pogoń — AZS. '

KOSZYKARKI Wisły, podo
bnie jak i ich koledzy, grają z

Polonią, w Krakowie, we wła
snej hali przy ul. Reymonta, W

pierwszej rundzie Wisła wygrała
w Warszawie 62:58 i 73:64, obe
cnie zwycięstwa krakowianek
winny być wyższe cyfrowo.

W II lidze hokejowej

Wyjazdowe spotkania
CRACOYH i UNII

POWOLI spada zainteresowa
nie rozgrywkami o mistrzostwo
II ligi hokejowej. Stało się to
za sprawą Zagłębia Sosnowiec,
które niezagrożone
się na pierwszym
przewagą Łaż- 7 pkt.
i ma już niemal w

utrzymuje
miejscu : z

nad; Unią
100 proc.

S OBERHOF, Decyzją 21 Kongresu Międzynarodowej Fe-
X deracji Saneczkowej Krynicy przyznano organizację mi-
\ strzostw świata w 1974 r.

BAR. Piłkarze Wisły odnieśli tu dwa zwycięstwa, wygry
wając z Ii-ligowymi: Tróglawem 2:0 oraz z Famosem Sara
jewo 2:1.

NOWY JORK. Mistrzem świata w bojerach (kl. DN) został
Ajna Wilde (ZSRR).

iii
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Pływanie
W II dniu międzynarodowych

zawodów pływackich Korona —

Chemie Halle zwycięstwa dla

gospodarzy odnieśli: W. Wożniak
na100mst.kl. — 1.16.4 i na

200 m st. dow. — 2.10.0 oraz

Marta Wysocka w wyścigu na

200 m st. kl. — 3.01.2.

s

I

I

■I'
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aj
uli less

OPOLE. Młodzi szermierze KKS Kraków zdobyli druży
nowe mistrzostwo Polski juniorów. W ostatnim dniu wal
czyli szpadziści. Zespół KKS wywalczył brązowy medal.

SZCZYRBSKIE JEZIORO. Wawrzyniec Gąsienica zajął' 2

miejsce w biegu na 30 km, przegrywając tylko z J. Lupta-
kiem (CSRS).

LINZ. W mistrzostwach Europy w strzelaniu z broni pneu
matycznej tytuł mistrzowski w strzelaniu z karabinka w kat.
juniorów zdobyła Elżbieta Kowalewska, która wynikiem 387

pkt. poprawiła o 2 pkt. rek. Europy.

$

1

I
I

$

zapewniony awans do ekstra
klasy. .

Cracoyia wyjechała do Gdań
ska, gdzie rozegra dwumecz ze

Stoczniowcem. Gospodarze u-

trzymują się na 3 miejscu w

tabeli z doróbkiem 39 pkt., kie
dy Cracovia ma- rich 32. Tak
więc nawet ewentualne wygra
nie obydwu spotkań przez biało-
czerwonych nię doprowadzi do
zamiany miejsc. Ale mecze Sto
czniowca z Cracoyią ■mają, cha
rakter prestiżowy, bowiem w

zespole gdańskim prowadzonym
przez b. tręńera Cracoyii — S.
Csoricha gra kilku krakowian.
Inna sprawa, że sądząc po de
monstrowanej ostatnio
Crdcoyia stoi raczej na

nej pozycji.
Natomiast oświęcimska

gra w Bytomiu z Polonią i jest
zdecydowanym faworytem. Na
leży jednak pamiętać, że go
spodarze bronią się przed spad
kiem i w takim wypadku o nie
spodziankę nietrudno.

W pozostałych meczach grają:
Zagłębie — Odra, Włókniarz —

Dolmel, Stal — Zjednoczeni.
(JAF)

formie
straco-

Unia
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— Kolacją! — powiedział Royal z chłodnym uśmie

chem. — Pan i pański strażnik wypiliście we dwójkę
butelkę whisky zamiast obiadu,

Potrząsnąłem głową przyłączając się do jego gry.
— Nic sobie nie przypominam — westchnąłem.
Royal zdjął mi kajdanki; Przechodząc przez pokój

Jablonśky’ego spojrzałem na butelkę whisky. Była pu
sta. Nie ma co mówić, Vyland i Royal znali swoją ro
botę. Żadnych lekkomyślności.

Przeszliśmy do korytarza. Na czele szedł Royal, po
chód zamykał Valentino. Nagle zatrzymałem się. Tak
samo nagle Valentino wpakował mi lufę swego rewol
weru w plecy. Zrobił to bez specjalnego wyczucia, jak
zresztą wszystko, co robił, w każdym razie nie bardzo
mocno. Ryknąłem, jak zarzynane zwierzę. Zupełnie tak,
jakby mi wyrządził ogromny ból.

Royal odwrócił się, na jego twarzy pojawił się zły
grymas. Miał już rewolwer w ręku.

— Co się dzieje? — spytał chłodnym tonem, nie pod
nosząc głosu.

— To się dzieje — odpowiedziałem gwałtownie — że

pański goryl jeszcze raz mnie zaczepił! Niech pan mu

powie, żeby przestał, bo inaczej dołożę mu, nie zwra
cając uwagi na to, czy ma rewolwer, czy nie./

— Powiedziałem ci przecież, żebyś dał mu spokój,
Gunther!

— Ależ szefie, ja go nawet nie dotknąłem, przysię
gam panu...

Na twarzy Valentino, między jego połamanym nosem,
szramami i podbródkiem człowieka jaskiniowego, było
rzeczywiście bardzo mało miejsca na wyrażenie jakie
gokolwiek uczucia. Tylko jego świszczący głos mówił
o tym, jakie, wrażenie sprawiła na nim nie zasłużona
reprymenda.

— Ależ, mój Boże szefie, ja nic nie zrobiłem, lekko go
tylko popchnąłem.

— Daj mu spokój — powtórzył Royal,— Żebym ci
o tym więcej nie musiał przypominać.

Royal znajdował się już na schodach prowadzących

w
A, MacLean

thm, M. Dtrbitń Hryhwictw. GiUaeh G.G. LoirGyn

w dół. Znów zwolniłem bez uprzedzenia. Znów Valen-
tino popchnął mnie. Odwróciłem się i uderzyłem w

nadgarstek tak, że wypuścił z ręki' rewolwer. Rzucił
się, aby go podnieść. Zmiażdżyłem mu rękę obcasem.
Zawył.

Nie usłyszałem trzasku pękającej kości, ale nie było
to takie konieczne. Prawą rękę miał już i tak na tem
blaku, a od tej chwili był zupełnie nie do użytku. Mary
Ruthv|en potrzebowała wobec tego nowego opiekuna.

Nie zrobiłem ani jednego ruchu więcej. Nawet nie
próbowałem podnieść broni. Usłyszałem, jak Róyal
powoli wszedł po schodach.

— Odsuńcie się od tej broni — rozkazał. — Obaj.
Odsunęliśmy się. Royal podniósł rewolwer i ruchem

ręki wskazał, abym schodził przed nim. Jego twarz
nie wyrażała żadnych uczuć. Miał taką minę, jakby
widział spadający liść. Nie powiedził ni słowa, nie spoj
rzał nawet na rękę Valentina.

W bibliotece czekali na nas, generał, Vyland i nar
koman Larry.

Twarz generała była w dalszym ciągu nie do przej
rzenia, ale oczy miał zaczerwienione i wydawało mi
się, że w ciągu tych 36 godzin posiwiał. Vyland świe
żo ogolony, sprawiał doskonałe jak zwykle wrażenie:

był wytworny i uśmiechnięty. Nosił ciemnoszary, do
skonale skrojony garnitur, białą koszulę i czerwony
krawat. Prawdziwy mały klejnocik...

Larry, był ciągle Larrym: blady, z rozbieganymi
oczyma, nie umiejący spokojnie stać na miejscu. Mimo

SIATKÓWKA
17.30 Hala Hutnika:
Hutnik — Legia
(I liga mężczyzn)
KOSZYKÓWKA

17 Hala Wisły;
Wisła — Polonia

(I liga kobiet)
17.15 Hala

AZS — Stal
(II liga kobiet)

18 Hala Korony:
Korona — Tęcza ■

19 Hala
AZS — Start

(II liga mężczyzn)
PIŁKA RĘCZNA

18 Hala Wawelu:
Cracovia — Naprzód

(II liga kobiet)
Godz. 19 ‘ Hala Wawelu:

AZS •— MKS Tarnów
(II liga mężczyzn)

JUTRO:
SIATKÓWKA

Godz. 11 Hala Hutnika:
Hutnik — Legia
(I liga mężczyzn)
KOSZYKÓWKA

16.30 Hala Wisły:
Wisła — Polonia

(I liga kobiet)
16 Hala

AZS — Stal
(II liga kobiet)

'

17 Hala Korony:
Korona — Start

17.45 .. , Hala
AZS — Tęcza

(II liga mężczyzn)
PIŁKA RĘCZNA

11 Hala Wawelu:
Cracoyia — Naprzód

(II liga kobiet)
Godz. 12 Hala Wawelu:

AZS — MKS Tarnów
(II liga mężczyzn)

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.

Godz.;W'-.tW
Godz.

Godz.

AZS:

AZS:

AZS:

AZS:

Szczypiornistki Cracoyii
walczą z Naprzodem

PIŁKARKI ręczne Cracoyii
bardzo dobrze spisują się w

drugiej rundzie rozgrywek o
mistrzostwo II ligi. łDwa tygo
dnie temu wygrały wysoko z

Przemysławem Poznań, a przed
tygodniem pokonały dwukrotnie
w Warszawie AZS (15:11 i 12:10).
Dziś i jutro szczypiornistki Cra
coyii grają z Naprzodem Jędrze
jów. I w tych meczach zdecy
dowanymi faworytkami są bia
ło-czerwone.

Tli 11 iii i ihri iii i iiiiirniii ii

to wydawał się bardziej opanowany niż zazwyczaj. On
również uśmiechał się. Zrozumiałem, że musiał zjeść
sute pierwsze śniadanie, składające się przede wszyst
kim z heroiny.

— Dzień dobry, Talbot — odezwał się Vyland.
Rzezimieszki naszych czasów znają się na dobrych

manierach i często mają dla swoich więźniów miłe
słowa, prawdopodobnie wolą to niż uderzenie kolbą
rewolweru w głowę.

— Royal co było powodem hałasu, który słyszałem?
— Gunther! — powiedział lakonicznie Royal, wska

zując na Valentino, który wchodził do pokoju, przyci
skając lewą rękę do swego prawego ramienia na tem
blaku i krzywiąc się z bólu.

— Zamienił kilka słów z Talbotem — dodał Royal.
— Proszę wyjść! — powiedział Vyland do Valenti-

iio. — Tu nie ma miejsca na jęki.
W stosunku do mnie Vyland zachował się jak praw

dziwy samarytanin.
.

— Widzę, że jest pan dziś w dobrej
zauważył.

Tym razem nie próbowano nawet zachować pozo
rów, które by pozwoliły wierzyć, że to właśnie gene
rał rządzi w swoim domu. Stary człowiek siedział w

głębi fotela, prosto i dostojnie, jak tragiczna postać.
A może była to tylko moja fantazja, która sprawiała
mi różne niespodzianki; może myliłem się całkowicie
w ocenie generała. Jeśli tak, byłby to błąd, który w

efekcie mógłby się okazać dla mnie fatalny.
— Gdzie jest Jablonsky? — spytałem.
— Jablonsky? — Vyland zmarszczył brwi._ A kim

że jest Jablonsky dla pana, Talbot?
— Jest moim strażnikiem! — odpowiedziałem lako

nicznie. — Gdzie on jest?

formie, Talbot —

(Dalszy ciąg nastąpi^ (45)

Co—Gdzie—Kiedy?
(Dokuczenie ze itr. 7)

niedz. 9—15), Nowy Gmach, al. s

Maja 1: Wiedeńska Secesja (sob.
10—15, niedz. 10—16). Przyrodnicze,
Sławkowska 17 (sob., niedz. 10--13),
pawilon Wystawowy, pl. Szcze
pański 3a: Wystawa W. Siemiona,
Fotografika M. Gadzalskiego, No
wa Fotografia w USA (sob., niedz.
11—18), Galerie: Arkady, pl. Szcze
pański 3: Wystawa J. Swleclm-

skiego (sob., niedz. 11—18), Krzysz
tofory, Szczepańska 2: Wystawa
St. Fijałkowskiego (sob., niedz.
11_ 18), Pryzmat, Łobzowska 3:
Warsztat Ustka 72 (sob. 9—19,
niedz. zanik.), Pałac Sztuki, pl.
Szczepański 4: Rysunki A. Hoff
manna oraz 10 wystawa WPROST

(sob., niedz. .10—17), TPSP, N. Hu
ta, al. Róż 3: Malarstwo I. Rapf-
Sławikowskiej (sob., niedz. 11 —18),
Rydlówka, Tetmajera 28 (sob.,
niedz. 11—14), KTF,1 ul. Boh. Sta
lingradu 13: Venus 72 cz. n (codz.
9—21), Kopalnia Soli, Wieliczka

(codz. 8—16).

Dyżury
SOBOTA

Chirurg., Chirurg, dziec.: N. Hu
ta, Laryng.: Kopernika 23a, Neu
rolog.: Botaniczna 3, Urolog.: Ko
pernika 18, Okullst.: Kopernika 38,
Pogot. Ratunk.: Siemiradzkiego 1:

wypadki tel. 09, zachorowania i
przewozy: 380-50, Podgórze 625-50,
657-57, Grzegórzki , 209-01, 205-77,
Pogot. MO tel. 07, Telefon Zaufa
nia 377-55 (17—22), dla dzieci 1 mło
dzieży 611-42 (15—17), . Straż Poż.

08, Pomoc Drogowa PZMot Kra
ków 417-60 (sob. 7—22, niedz. 7—20),
zakopane 27-97, N. Sącz 82-70, Ży
wiec 26-43 (sob. 7—22, niedz. 10—

14), N. Targ 29-42 (sob. 7—22,
niedz. 15—19), Tarnów 62-75 (sob.
7—15, niedz. 10—14), Inform. o U-

sługach, Mały Rynek 5 tel. 565 -88,
228-56, Nowa Huta: Pogót. MO
tel. 411-11, Pogot. Ratunk. 422-22,
Straż Poż. 433-33, Dyżur pediatr.
dla Nowej Huty,i pow. Proszowi
ce: Szpital w Nowej Hucie, In
formacja kolejowa zagr. 222-48,
kraj. 238-80 do 85, 595-15, Informa
cja kodowa tel. 413-54 (dla N. Hu
ty) 203-22, 203-42, 584-23, 230-19;
Poradnia d/s Wychowania Seksu
alnego Młodzieży tel. 357-66 (14—
18) z wyjątkiem ■sobót, Telefon
Zaufania MO 216-41 (całą dobę)
262-33 (8—16).

NIEDZIELA
Chirurg.: Ttynitarska 11, Laryng. S

Kopernika 23a. Neurolog., Urolog.,
Okulist.: N. Huta, Chirurg, dziec.:
Prokocim.

Apteki
SOBOTA—NIEDZIELA

Długa 4, Karmelicka 23 (tlen),
Lubicz 7, Krakowska 1, 29 Listo
pada 17, Pstrowskiego 94, al. Po
koju 7, N. Huta: A. Strugą .38

(tlen), os. Kazimierzowskie bl. 30 .

ROZ NE
ZOO (Lasek Wolski) od godz. 9

do zmroku. •

Radio
PROGRAM II

SOBOTA .

17.00 Na krak. antenie. 17.15 Edith
Piaff. 17 .30 „Dialog o autentyzmie”
— fel. 17 .55 Fel. W. Zechentera.
18.20 Widnokrąg. 19.15 37 lekcja ję
zyka fran. 19.31 Matysiakowie.
20.01 M. Rostropowicz — wiolon
czela. 20.34 Samo życie. 20.44 Mu
zyka tan. 21 .20 Przegląd film. —

Kamera. 21 .35 „Budapeszt na pły
tach”. 22.30 Wiadomości sport.
22.33 Haydn: Nokturn F-dur. 22.45
Radiokabaret Trzy po trzy.

NIEDZIELA
6.50 Śpiewają „Filipinki”. 7.00

Polska Kapela. 7.45 piosenki z uś
miechem. 8.00 Moskwa z melodią
i piosenką. 8.35 Radioproblemy.
8.45 9 kwadransów z literaturą 1

muzyką. 10.30 Koncert życzeń
(Kr.). 12 .30 Poranek symfon. 13.30
Od regtlme’a do bossa nowy. 13.55

Program z dywanikiem. 15.00 Teatr
dla dzieci „Przypadki Starościca

Wolskiego” cz. IV. 15.45 Z księgar
skiej lady. 16.00 Wyniki Lajkonika.
16.01 Muzyczny kogel-mogel. 16.20

Współczesny realizm w sztuce.

16.30 Koncert chopinowski z na
grań A. Cortot. 17.05 Warsz. Ty
godnik Dźwięk. 17.30 Rewia piose
nek. 18.00 Teatr PR „Powrót Eu
rydyki” — słuch, poet. J. Kiersta.
18.45 Wł. Nahorny w trzech ro
lach. 19.15 Metronom. 19.45 Woj
sko, strategia, obronność. 20.00 Ma
gazyn liter.-muz. „Wachlarz nie
znajomej”. 21.33 Krak, aktualnoś
ci sport. 21.40 Rewelersi wczoraj 1
dziś. 22.05 Ogólnopol. wlad. sport,
i wyniki Toto-Lotka. '

Do lasku Wolskiego
na.;; rowerach

KOMISJA Turystyki Kolar
skiej KOZKol. zaprasza wszyst
kich posiadaczy rowerów, a

szczególnie młodzież do udzia
łu w interesującym Rajdzie Zi
mowym, który polegał będzie
na przejechaniu trasy w Lasku
Wolskim. Dojazd na miejsce
startu — wspólny. Zbiórka u-

czestriików i przyjmowanie
zgłoszeń w niedzielę (tj. 18 bm.)
o godz. 10.30 na parkingu przy
ul. Kałuży (obok pawilonu SKS‘
Cracoyia).


